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Sojusz wojskowy Francji z Niemcami 
Rewelacyjne wynurzenia prasy berlińskie] i paryskiej. — Nacjonaliści 
obu krajów nastają na całość Polski. — Porozumienie sztabów general
nych. — Rokowania „prywatne", o których wiedziały sfery urzędowe. 
Plan zajęcia Moskwy przez wojska francusko-niemieckie w ciągu 6 mieś— 

Warzenia szowinistów o nowej wojnie. 
Prasa niemiecka I francuska z ostat 

nieb dni zamieszcza rewelacyjne odkry
cia na temat toczących sję rokowań po 
między politykami obu krajów o zawar
cie ni mniej nj więcej, jak sojuszu poił 
tycznego | wojskowego pomiędzy Niem
cami a Francją... Oddawna proprtgowa 
ne i przygotowywane porozumienie go
spodarcze njemiecko-francuskie miało 
być tedy tylko wstępem do akcj] o wiele 
szerszej — zupełnego zbliżenia i zaprzy 
jażnjenia dotychczas wrogich państw. 

Dla Polski, naturalnie, problem po 
rozumienia niemiecko-francuskiego po
siada niesłychaną wagę. Przedewszyst 
kjem przyjrzyjmy się, wedle informacji 
francuskich, na czem miał polegać ów 
sojusz: 

1) POD WZGLĘDEM GOSPOD AR 
CZYM: porozumienie co do cen i ryn
ków zbytu pomiędzy niemieckim, fran 
cuskim i belgijskim przemysłem pota
sowym, metalurgicznym I chemicznym. 
Umowy w tych sprawach są już za

warte. Teraz trwają starania o pozyska 
nje jeszcze jednego kontrahenta —- An-
gljl, aby anglicy nie myśleli, że porożu 
mienie jest zwrócone przeciwko nim. 
Jednym z punktów umowy jest. aby na 
wypadek upadku reżymu bolszewic

kiego w Rosji, wszyscy kontrahenci roz 
ciągnęli również 1 na demie rosyjskie 
swoją urnowe. 

2) POD WZGLĘDEM MILITARN 
YM: Sztaby generalne niemiecki i fran
cuski winny porozumieć się co do ma 
terjału, planów | amunicji. Armia nie
miecka stać będzie w stosunku do fran 
cuskiej, jak 3:5, czyli na 300,000 niemie
ckich żołnierzy przypadnie podczas po 
koju 500.000 francuskich. 

3) POD WZGLĘDEM POLITYCZN 
YM: Francuzi pomogą niemcom do od
zyskania kurytarza pomorskiego, zaś 
Gdańsk będzie „wolnym portem". 

Strony pertraktujące. 
Rokowania toczyły się w Paryżu I 

Berlinie. Ze strony francuskiej prowa
dzone były przez czynniki nacjonali
styczne pod przewodnictwem deputo
wanego Paul Reynaud, członka grupy 
parlamentarnej „Actjon Democratiaue 
et Soclale". Podstawą porozumienia 
miała być 
WSPÓLNA AKCJA NTEMIECKO-
FRANGUSKA PRZECIWKO ROSJI 

SOWIECKIEJ. 
W tym celu Reichswehra miała się po
łączyć z armją francuską pod dowódz
twem francuskiego sztabu generalnego 
przy najbliższej spółpracy generałów 
niemi ckich. Miała być wypowiedziana 

WOJNA ROSJI SOWIECKIEJ. 

Armja zjednoczona miała wkroczyć do 
Sowietów i położyć koniec Ich władzy 
na ziemiach rosyjskich. Optymistycznie 
obliczano, że w ciągu kilku tygodni bę
dzie można opanować Petrograd, a za 
6 miesięcy zjednoczone armje będą mo
gły swobodnie wkroczyć do Moskwy. 
Na zapytanie francuzów, kto sfinansuje 
tę ealą imprezę, mieli reprezentanci 
strony niemieckiej oświadczyć, że „w 
tem Już nasza głowa!"... 

Ze strony niemieckiej pertraktowali 
nacjonaliści ] rzekomo nieubłagani wro
gowie Francji. „Echo de Paris" Pisze, że 
deputowany Reynaud został zetknięty 
z niemcami przez znanego przemysłow
ca niemieckiego Rechberga. Obie stro
ny zgodziły się na podstawowy waru
nek rokowań, że potrzebą historyczną 
dla obu krajów Jest zawarcie sojuszu e-
nomiczn., polityczn. 1 wojsk, pomiędzy 
Francją a Niemcami... Plan militarnego 
wystąpienia przeciwko Sowietom po
chodzi od Ludendorfa i jest jego idee 
fixe. Już przed kilkunastu miesiącami 
na lamach jakiegoś nacjonalistycznego 
tygodniczka niemieckiego występowano 
ze szczegółami organizacji armii nje-
mlecko-lrancuskhj, do które] miała się 
później przyłączyć także armia belgjj-

j ska. W „Neues Wiener Journal" zmarły 
|już marszałek Foch przed laty wydru
kował wywiad, w którym pozdrawiał 
serdecznie generała pruskiego Hoffma-

Katastrofa lramu/ajou/a na ul. Piotrkowskiej. 
(fwamwal linii Jtr. I zderzy $ się z twamwmem f i n f i J l r . łO.— 

S>na wagony zostaiy uszkodzone. 
11 osób zostało ciężko i lżej rannych. 

na, „wielkiego bojownika o sojusz woj
skowy antybolszewlckl"— 

Poincarś i Stresemann. 
Większość tych informacji pochodzi 

z komunistycznej „L4Humanite". Być 
może, że dane, dotyczące przeszłości są 
mocno przesadzone. Nie ulega natomiast 
wątpliwości, że rząd francuski I niemie
cki wiedziały o takich usiłowaniach ze 
strony prywatnych polityków. Nacjona
listom niemieckim nie wystarczyło to 
jednak. Pragnęli oni, aby Jeden z ich 
przywódców gen, Lippe mógł pomówić 
o sojuszu niemiecKo-francuskira z prem
ierem Poincare. W tym celu zwracano 
się o pośrednictwo do posła niemieckie
go w Paryżu p. Hoescha, ten jednak od
mówił, ponieważ plany nacjonalistów 
nie odpowiadały planom rządu berliń
skiego. Nie ulega natomiast wątpliwości, 
że Hoesch doniósł do Berlina o całej 
sprawie, a min. Stresemann w jednej ze 
swych ostatnich mów politycznych po
wiedział, oczywiście biorąc asumpt do 

ROKOWAŃ „PRYWATNYCH", 
że Auswartiges Amt niema z temi spra 
wami njc wspólnego i nie bierze odpo
wiedzialności za prywatne usiłowania... 

Osobistości polityczne niemieckie zaj 
mowały się planami realizacji tych idei, 
chociaż rząd oficjalnie ani półof]cjain]e 
nawet nie wtrącał się i lekceważył rze
komo całą akcję. Tem niemniej była mu 

ona bardzo na rękę, gdyż w ciekawy 
sposób obnażała nastroje społeczeństwa 
francuskiego, o wiele bardziei skłonne
go, do rozmaitego rodzaju kombinacji z 
Niemcami, aniżeli się powszechnie przy
puszcza. 

Zbliżenie moralne. 
W Paryżu nikt wprawdzie nie entuz

jazmował się dla planu deputowanego 
Reynaud, aby w traktacie wersalskim 
poczynione były poprawki na korzyść 
Niemiec, ale i tutaj uważano, że rozmo
wy pomiędzy nacjonalistami niemieckimi 
a francuskimi bardzo dobrze działają 
na zbliżenie moralne obu narodów, co 
znów z kolei korzystnie odbijało się na 
akcji politycznej Brianda. Z zestawie
nia jednak faktów wynika, że ci sami lu
dzie, którzy w Paryżu i Berlinie zwal
czali Brianda i Stresemanna za politykę 
porozumienia w interesie pokoju, sami 
na własną rękę dążyli do porozumienia 
niemiecko-francuskiego, ale w interesie 
wojny~ 

Nie bez pewmego posmaku jest fakt, 
że dopiero niedawno chodziły pogłoskL 
że dep. Reynaud ma wejść do rządu, 
jako podsekretarz stanu w min. spraw 
zagranicznych... Reynaud znajduje się 
obecnie w podróży do Ameryki i dopie
ro po powrocie jego do kraju spodzie
wają się sensacyjnych wynurzeń, które 
zapewne oświetlą dokładnie całą spraw-

Wczoraj o godzinie 9 wieczorem 
przy zbiegu ulic Piotrkowskie! i Głów
nej miała miejsce katastrofa tramwa
jowa. Na rogu ul. Piotrkowskiej i Anny 
stał na przystanku tramwaj linii nr. 10, 
który zmierzał w kierunku Widzewa. 
W chwili, gdy tramwaj ruszvi z miej
sca i wagon motorowy skrecaiac w ul. 
Główną, znajdował sję na t. zw. wek
slu, zaś wagon dodatkowy znajdował 
się jeszcze na szynach, prowadzących 
w kierunku Placu Reymonta, od Placu 
Wolności nadjechał tramwai linii nr. 1 
1 w pełnym biegu najechał na wagon do
datkowy tramwaju nr. 10. 

Rozległy sie przeraźliwe krzvk] | wo
łania o pomoc ludz], znajdujących się w 
wagonach tramwajowych. Wszyscy, 
znajduiący się w obydwuch iramwa.ach 
pospadali z ławek na ziemie. Trznsk roz 
bijających się wagonów I rozbItvch szyb 
zmieszał się z rozpaczljwemi wołania

mi o pomoc rannych pasażerów. 
Zaalarmowano natychmiast pogoto

wie ratunkowe oraz 10 komisariat poli
cji. Rannych zaczęto przenosić do znaj
dującej się na rogu Piotrkowskiej i Głów 
nej „dyżurki" tramwajowej. 

Przybyły na miejsce lekarz pogoto
wia ratunkowego przysąpil do udziela
nia poszkodowanym pomocy. Okazało 
się, że kilkanaście osób odniosło dość 
poważne uszkodzenia dała. 20-letni 
Mordka Bromberg, (ul. Główna nr. 57), 
stojący na tylnym pomoście dodatkowe
go wagonu 10-ki został uderzony w ple
cy 1 doznał złamania krzyża. W stanje 
cjężkim przewieziono go do szpitala św. 
Józefa. Pozatem poszkodowani zostali: 

36-letni Wacław Karśnicki (ul. Kon
stantynowska nr. 5), 43-letni Juda Gold
berg (ul. Abramowskiego nr. 42). 55-let-
ni Rejnhardt Kanwicher (ul. Kilińskiego 

! nr. 132), 17-letni Berek Jakubowicz (Pab 

janice, ul. Zamkowa nr. 10). 26-letnja 
Stanisława Dutkiewicz (ul. Kijowska 
nr. 1), 41-letnja Marja Ratkę (ul. Juliu
sza Nr. 48), 34-letnj Władysław Bana
szek (ul. Rokicińska nr. 10/12). 37-lerui 
Stanisław Kozierski (ul. Sienkiewicza 
nr. 83), 38-letni Szymon Diamant (ul. 
Rokicińska nr. 36), oraz przodownik 1 

! komisariatu P. P.. Stanisław Łaski, któ
ry odniósł lekkie rany twarzy. 

Na miejsce wypadku przybyły wła
dze śledcze i tramwajowe, które prowa
dzą energiczne dochodzenia celem usta
lenia przyczyny katastrofy. 

Tylna część dodatkowego wagonu 
tramwaju linii nr. 10 jest kompletnie 
zdruzgotana, zaś w motorowym wago
nie linjl nr. I uszkodzony został orzedn] 
pomost oraz motor W obydwuch wago
nach powypadały wszystkie szvby. 

Uszkodzone wagony tramwajowe zo 
stały odstawione do remizy. Bag. 
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Dragi z kolei nasz pnebót 
Sio Inlry{|ancBe ulubieniec narodów 

I w a n P e f r o w i c z 
lir. Aanas Esterhazy 

w porywającym dramacie erotycznym i miłości pod tyt. 

„OSTATNI ROMANS" 
Orkiestra pfitf ir i . i . 8. Kantoia Początek seansów o godz. 4-ej po poł. 

w soboiy, niedziele i święta od 12 pp. 

Uwago? UwagaT 

W I E L K I C H Ó R ROSYJSKI 
pod dyr. p. LEWITtNA odśp e w a cały s z e r e g znakom. tych p iosenek rosyjskich 

Passe partout i bilety ulgowe nieważne. 

„Wyzwolenie" przeciw marsz. Daszyńskiemu. 
Stronnictwo stwierdza, że w czerwcu r. b. nie propo

nowało swego udziału w rządzie. 
(B) Warszawski koresp. „Republiki' 

telefonuje: 
W związku z opublikowaneml ostat

nio artykułami Marszałka Piłsudskiego 
i marszałka sejmu p. Daszyńskiego, w 
których poruszone były sprawy polity
czno, dotyczące „Wyzwolenia", odbyło 
sie wczoraj posiedzenie tego klubu. 

Wydano komunikat, stwierdzający, 
że marszałek sejmu p. Daszyński wypo 
wjedział w Belwederze do Marszałka 
Piłsudskiego pewnie najszlachetniejsze 
swoje osobisto przypuszczenia o nastro
jach w „Wyzwoleniu", uczynił to jed
nak bez porozumienia sie *• „Wyzwole
niem". Prezydjum klubu przypomina, że 
na kongresie „Wyzwolenia" w dniu 13 

Dziennikarze niemieccy 
% n>ixvf1cĘ n> fF&znamiu 

i Watr$xam>ie. 
Warszawski koresp. „Republiki" (B) 

telefonuje: 
4&V czwartek wieczorem przyjedzie 

do Warszawy po obejrzeniu wystawy 
poznańskiej wycieczka najpoważniej
szych dziennikarzy niemieckich. W 
skład jej wchodzą: sekretarz redakcji 
dziennika „yorwarts" — red. Bernstein, 
„Berliner Tageblatt" — red. F e d e r, 
„Vosslsche Zeitung" — red. v. Oertzen, 
„Kreuzzeltung" — v. Mahlow i kilku in
nych. Wycieczkę podejmule w Warsza
wie syndykat dziennikarzy. 

fflomim acfa wicewninistwa 
Warszawski koresp. „Republiki" (B) 

telefonuje: 
Rada ministrów na ostatniem posie

dzeniu postanowiła przedstawić p. pre
zydentowi Rzplitej gen. dr. S'.efana Hu
bickiego, dotychczasowego komendan
ta szkoły podchorążych sanitarnych w 
Warszawie, do nominacji na stanowisko 
wiceministra pracy i opjeki społecznej. 
Podpisanie nominacji nastąpi po powro
cie p. Prezydenta do Warszawy z ob
jazdu kresów wschodnich. 

czerwca b. r„ a więc w 11 dni przed kon 
fereticją w Belwederze, uchwalona zo
stała rezolucja, skonfiskowana przez 
rząd, a głosząca, że o żaduem porozu
mieniu z obozem politycznym, który do
prowadził Polskę do obecnego, tak nie
zwykle ciężkiego stanu politycznego | 
gospodarczego, mowy być nie może. 
„Wyzwolenie" stwierdza, że „tylko lik
widacja obecnego systemu rządzenia na 
rzecz prawdziwej demokracji jest celem 
polityki „Wyzwolenia". Komunikat za

wiera w końcu zwrot nie pozbawiony 
jronji, a głoszący, że chyba w obecnej 
chwili również i czcigodny marszałek 
Daszyński jest chyba tego samego zda
nia. 

•* 
Warszawski koresp. „Republiki" (B) 

telefonuje: 
W pierwszych dniach października 

b. wicepremier p. St. Tbuicutt orzystę-
puje do wydawania radykalnego opozy
cyjnego tygodnika politycznego p. n. 
„Tydzień". 

Endecja nie weźmie udziału 
Dowiaduję się, że dziś Klub Narodo

wy odpowiedzieć ma odmownie na pro
pozycję prezesa klubu B.B. płk. Sławka 
wzięcia udziału w konferencji poświę
conej omówieiiju zagadnienia zmiany 
konstytucji. 

Jako powód odmowy wskazać ma 
endecja fakt zaproszenia na konferencję 

przez płk. Sławka klubu posłów niemie
ckich. 

Oczywiście powód ten jest tylko wy
krętem, a odmowa dowodzi, że na tere
nie sejmu wszelkie próby zorganizowa
nia rzeczowej pracy podejmowane przez 
rząd lub klub B.B. są przez ODOzycję 
sabotowane. 

Jkltska armii 
<fłtaio&TvarcizHci wtozstr&eliwuin foomunistów. 

Zlaźuti mandatu poscf sftłe 
pp. Bartel, Jaroszyń
ski i Wołoszynowski. 

Warszawski koresp. „Republiki" (B) 
telefonuje: 

Dowiaduję sie, że poseł Wołoszynów 
ski (BB) złożył mandat poselski i został 
mianowany naczelnikiem wydziału w 

(województwie wołynskiem. Jednocześ
nie wczoraj jedna z agencji telegrafjcz-

inycli doniosła ze Lwowa, że b. nremjer 
dr. Bartel i b. wiceminister soraw we
wnętrznych dr. Jaroszyński, obaj nale-

' żacy do BB., wysłali do marszałka sej-
I mu listy, w których zrzekają się man
datów. Z uznaniem tej wiadomości za 
J prawdziwą na'eży zaczekać ieszcze kil-
I ka dni Kdyż dotychczas ani-o. marsza
łek sejmu, ani kancelaria seimu listu to
go nie otrzymały. 

Nowy pogrom 
w Palestynie. 

JKa&ad. awaaomn na fio-
tonin indawsSka-

BERLIN, 24 września. 
(Polska Asetu-Ja Telegraficzna) 

Donoszą z Jerozolimy, że ubiegłej 
nocy osiedli Kfarzelodim uległo napado
wi, połączonemu z pogromem mieszkań 
ców żydowskich. 

Strażnicy kolonji oraz kilkoro dzieci 
zostało zastrzelonych. W pozostałej cze 
ścl Palestyny położenie polepszyło się. 

Ryga, 24 września. 
Z Moskwy donoszą, że na oograni-

czu cnińsko-sowieckiem w rcionie sta
cji Pogranjcznaja doszło do krwawego 
starcia wojsk sowieckich z chińczyka
mi w rezultacie których wojska sowiec
kie cofnęły się o kilka kilometrów od 
granicy. 

Pod Blagowieszczeńskiem oojawił 
sję partyzancki oddział chunchuzów, do 
wodzony przez byłych carskich ofice
rów, który rozstrzelał kilku komuni
stów. 

W Szanghaju rozstrzelano 4 emisar
iuszy sowieckich, którzy wywołali za
burzenia w prowincji Huandun. 

Ryga. 24 września. 
Prasa sowiecka ogłosiła ostatnio sze 

reg wiadomości, świadczących, że po
łożenie na Dalekim Wschodzie oosorszy 
ło się. W okręgach Chabarowska I Wła-
dywostoku ogłoszono mobilizacje dwuch 

roczników rezerwy. 
Oddziały saperów przystąpiły do bu 

dowy fortyfikacji, co wskazuje, że sztab 
sowiecki liczy się z przeciągnięciem za
targu z Chinami na zime. 

W okolicach Bargi pojawił się biały 
oddział rosjan przebranych w mundury 
armji czerwonej. Oddział nosi nazwę 
pułku walki z raoskjewską międzynaro
dówką. 

mWmm 
/ -rw/PASrrĆKMH; ,-j 

pny niebezpieczeństwie 
zarażenia się 

Iflo ochrony przed 
^ d i o r o b u r n i z przeziębienia 
4< toaatuKttmwszyswctapukcA. 

Katastrofa koSejowa 
pod Wiatką. 

U5 ffsón za&Uitcn. 
39 rannntn-

Moskwa, 24 września. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Agencja „Tass" donosi, że według 
ostatnich wiadomości, przy wykolejeniu 
się pociągu pasażerskiego w pobliżu 
Wiatki, zabitych zostało 45 osób a 36 
odniosło rany. 
$©©©s©0©«»»®©<si©©©©©©©©®«©©©»©©©© 

r. J. HerszfinHisl 
choroby dzieci 

Zawadzka 15, tel. 11-87. 
Przyjmuje od 8 - 1 0 i 3 — 5 
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Kląska pożarów w Polsce. 
Pastwą płomieni pada corocznie przeszło 200 milionów złotych. 

Niema podobno nigdzie na świecie 
tyle pożarów, ile ich jest w Polsce. Rok 
rocznie ten potworny bożek ognia za
biera społeczeństwu olbrzymią część 
pracy, doprowadzając dziesiątki tysię
cy ludzi do zupełnej nieraz ruiny. Oto 
według oficjalnego sprawozdania, po
wszechny zakład ubezpieczeń wzajem
nych za pierwsze półrocze 1929 roku 
zlikwidował ogółem na terenie b. Kon
gresówki, Małopolski i kresów wschod
nich — 5.353 pożary, które zniszczyły 
zupełnie 9.003 nieruchomości 1 za któ
re wypłacono zł. 16.992.58! odszkodo
wania! 

Wiadomo jest powszechnie, iż za
kład ubezpieczeniowy ma specjalnie ni
ską taksę szacunkowa, wobec czego 
straty powstałe z tych 5.353 pożarów, 
Worąc jeszcze pod uwagę zniszczenie 
wartości nleubezpieczonych — wynio
są conajmniej trzy razy tyle, a więc 
około 80 miljonów złotych. Do tego do
liczyć należy pożary tych obiektów, 
które nie podlegają asekuracji przymu-
sowej i które albo nie były ubezpieczo
ne, albo też ubezpieczono je w prywat
nych instytucjach asekuracyjnych — co 
do których nie mamy statystycznych 
danych. Gdybyśmy straty wynikłe z 
tych pożarów oszacowali skromnie na 
10 miljonów zł. za pierwsze półrocze 
(straty te będą faktycznie w'ększe gdyż 
wchodzą tu w rachubę pożary w róż
nych objektach fabrycznych, składach, 
magazynach 1 t. p.), to stra/ty ogółem 
wyniosą conajmnlej 60 miljonów zło
tych, nie b:orąc pod uwagę strat, wyni
kających z obniżenia produkcji w takiej 
lub innej dziedzinie — wskutek znisz
czenia przez pożary warsztatów pracy. 

Jeżeli tak'c, potworne, jak nasze sto
sunki, sumy poszły z dymem w pierw-
szem półroczu, to doprawdy niepokoić 
się należy tem, co strawią pożary w 
półroczu drugiem, w którem zwykle 
„natężenie" pożarów jest znacznie węk 
sze. Kto choćby w czasie ostatniej je
siennej pogody znalazł się nocą na wsi 
nit mógł nic zauważyć bliższych lub 
dalszych ognistych Hm na kilku naraz 
punktach nieba. 

Dziesiąta część tych pożarów noto
wana jest w prasie, co zajmuje już spo
ro miejsca, dziewięć dziesiątych jednak 
kończy się zwykle tylko przy akom

paniamencie grozą przejmujących la
mentów poszkodowanych. 

Obym się grubo myl i ł jednak wno
szę, iż pożary za drugie półrocze po
chłoną conajmniej dwa razy tyle, co 
w plerwszem półroczu, że więc temu 
niszczycielskiemu żywiołowi społe

czeństwo odda w ofierze w ciągu roku 
conajmniej 200 miljonów złotychl 

Oczywiście, iż taka epidemia poża
rów wyczerpuje także fundusz śnsty-
tucyj asekuracyjnych, które w konse
kwencji muszą się domagać wyższych 
stawek procentowych od zaasekurowa-
nych sum, wobec czego klęska poża
rów wrzyna się głęboko i ranąco w 
krąg naszego życia gospodarczego. 

A teraz zachodzi pytanie, co jest 
przyczyną tej zastraszającej epidemji 
pożarów, tego masowego zamieniania 
całych wsi i miasteczek na kupę czar
nych zwęglonych gruzów? 

— W pierwszym rzędzie ...głupota 
i lekkomyślność, niestety, dość właści
wa naszej psychice, a następni* niedo
łęstwo i ubóstwo. 

Niewątpliwie pewna jłość pożarów 
przypada na rozmyślne i złośliwe pod
palenia, lub też na wypadki, w których 
jakiś objekt np. fabryczny staje się po-
prostu ofiarą „zawodu", t. j . z charak
teru swoje produkcji ma do czynienia 
z ogniem. Ale gros klęski pożarowej 
wynika z t. zw. n'euwagi j lekkomyśl
nego obchodzenia się z ogniem. 

Dlaczego np. na wsii lość pożarów 
zwększa s'ę po żniwach, t. j . wtedy, gdy 
stodoły przepełnione są plonami? — 
Ponieważ wtedy ludzie kręcą się wię
cej podgórzu, ew. urządzają dożynki, 
młócą t. p. Wtedy, kiedy ostrożność 
posunięta być winna do najwyższego 
stopira, właśnie tej ostrożności brak
nie. Lwia część pożarów — to skutki 
niewłaściwej zabawy dzieci i — star
szej młodzieży. Oczywiście, Iż takie 
rzeczy, jak palenie papierosów, tam, 

gdzie ich palić nie wolno, zdarzają się 
nie tylko we wsi są przyczyną nieszczęść 
także i w mieście. Lekkomyślność 1 
brak uwagi 1 

Przypomina mi to jedno autentyczne 
zdarzenie. W pewnej wiosce dziecko 
pozostawione bez opieki utonęło w ma
łej sadzawce. Wójt, który na specjał* 
nym druku sporządził oficjalny proto-
kłó zgonu dziecka, gdy doszedł do ostat 
nie rubryki: „uwaga" — napisał bez 
namysłu: „gdyby była uwaga, toby 
dziecko nie utonęło". 

Ileż to nieszczęść wogóle byłoby u 
nas mniej, „gdyby — była uwaga!" 

Następnie płaćmy olbrzymi haracz 
pożarom za nasze słomiane strzechy. 
Wydaje się rzeczą zgoła niezrozumiałą 
aby z jednej strony akcją pomocniczą i 
kredytową rządu, samorządów oraz 
instytucyj ubezpieczeniowych — a z 

drugiej strony żelaznemi przepisami 
budowlanemi — nie dało się dotąd wiek 
szej Ilości wiejskich budowli pokryć 
czemś bardziej odpomem na ogień, niż 
słoma. Wszak za połowę sumy rocz
nych strat wskutek pożarów możnaby 
pokryć ogniotrwałe około dwustu ty
sięcy chłopskiich domów! 

M 
• •> 

Akcja antypożarowa — poza tem co 
róbmy w zakresie organizacji straży 
pożarnych (a na tem polu zrobiono 
ostatnio bardzo dużo), musi być podję
ta z większą energią i na wszystkich 
polach. Musi tu przyjść propaganda' I 
muszą być wydane bezwzględne usta
wy. Musi być uwaga! 

Bo taka chroniczna epidemia poża
rów to nie tylko dotkliwa strata mater
ialna: to także wstyd! 

Krach dyktatury Waldemarasa. 
Upadek oMąKańcsep megalomana został przez Europę powitany z ulgą. 

W krótkiej depeszy z Kowna oficjal
na litewska agencja j telegraficzna dono
si, i i premjer Waldemaras wraz z całym 
gabinetem podał się do dymisji. Misję two 
rżenia nowego rządu prezydent Sraetona 
powierzył dotychczasowemu ministrowi 
skarbu, Tubialisowi. 

Tak więc, po trzech latach rządów 
dyktatorskich ustępuje z widowni nie
sławnej pamięci premjer Waldemarasa. 

Jaki powód nagłego załamania się je
go dyktatury' 

Formalnych powodów dokładnie nie 
znamy. Prasa podaje ich kilka: Fiasko 

; polityki zagranicznej, zupełna izolacja i 
i kompromiteja na terenie międzynarodo. 

wym, o czem świadczył ostatnio nagły 
wyjazd z Genewy p. Waldemarasa wre 
szcie niedawno prowokacyjny udział w 
aferze Pelczkajtisa oraz ostra i stanow
cza odprawa jaką dostał od posła niemic 

ckiego, któremu zaproponował ni mmej 
ni więcej, tylko żeby sąd niemiecki wy
dał taki wyrok na PlecziKajtisa, jaki jemu 
p. Waldemarasowi, byłby dogodny. 

Ponieważ jednak w Niemczech istnie
je dotychczas niezawisłość sądów, „pro
fesor" za swą niemądrą propozycję dostał 
od posła niemieckiego odkosza. 

A to znów nie wywarło zbyt dodat
niego wrażenia na Litwie i nie wzmogło 
prestige'u Waldemarasa. Ale to były tył 
ko względy raczej formalne. Istotną przy 
czyną kryzysu politycznego na Litwie i 
upadku Waldemarasa iest od dawna tra
giczny stan wewnętrzny kraju, zarówno 
pod względem politycznym, lak I ekono
micznym, spowodowany obłąkańczą 
ryktaturą tego megalomana. 

Krwawe prześladowania przeciwni-
ków politycznych, orgie sądów polowych, 
dziestątiki niewinnych ofiar, nędza wsi, u. 
padek i wyludnienie miast, — oto jedyne 

rezultaty dyktatorskch rządów Waldettu 
rasa, które prędzej czy później doprowa
dzić musiały do katastrofy. I dobrze, jeże 
li skończy się tylko na zmianie rządu 
(obyż ną lepsze), jeżeli nie wstrząsną Lit 
wą zamieszki i walki wewnętrzne. Bo ty
le goryczy, krzywdy i nędzy wiele na
gromadziło się w społeczeństwie ditew-
skiem, łatwo może w formie wybuchu szu 
kać dla siebie ujścia. 

Nie przypuszczamy, ażeby z chwilą 
objęcia władzy przez nowy rząd, zmienić 
się miała odrazu i radykalnie linja polity
ki zagranicznej Litwy. Jest wszakże rze
czą pewną, iż każdy rząd realnie patrzą
cy na historję i stan kraju będzie musiał 
szukać wyjścia z sytuacji, w jaką Litwę 
zapędzili dotychczasowi jej kierownicy z 
eniant terrible Waldemarasera na czele. 

Nie pozostaje nam nic innego, jak tyl
ko szczerze życzyć Litwie wejścia na dro 
gę rozsądnej polityki. W. W. 

Spisetf antysowiechi na Ukrainie 
w y k r y t y z o s t a ł p r z e z G . P. U. 

Władze aresztowała przeszło1000Ukraińców 
Ryga, 24 września. 

Z Charkowa donoszą o nowych 
szczegółach masowych aresztowań, do 
konanych przez G. P. U. na Ukrainie. 

G.P.U. miało wykryć istnienie taj
nej organizacji pod nazwą „Związek wy 
Zwolenia Ukrainy", która posiadała od
działy prawie we wszystkich okręgach 
Ukrainy i kierowała akcją przeciwso-
wiecką, prowadziła agitację w oddz. 
annjj czerwonej i wydała ostatnio o-
dezwę do ludności, wzywająca do nie
płacenia podatków i ukrywania zboża. 

Usiłowania G.P.U. znalezienia cen
trum tej organizacji nie osiągnęły skut
ku, wobec czego dokonano masowych 
aresztowań wśród inteligencji ukraiń
skiej. 

Wśród aresztowanych znajdują sję 

członkowie Akademii Nauk w Kijowie, 
profesorowie Jefromow, Nikowskl, 
Krymski, szereg współpracowników A-
kademji i profesorów wyższych uczel
ni. Aresztowano 70-letnią powieściopi
sarkę Ołenę Pczyłka. Aresztowano tak
że wszechukrajnską radę cerkiewną w 
pełnym składzie na czele z biskupem 
Czechowskim. 

Na prowincji aresztował*) koło 30 
duchownych ukraińskiej cerkwi atrto-
kefalnej. 

Do Kijowa przybył szef GPU. Biljckt i 
oświadczył, że proces aresztowanych 
Ukraińców odbędzie się w październiku 
i że G.P.U posiada dowody, iż Zwią
zek Wyzwolenia Ukrainy, zamierza o-
baljć ustrój sowiecki na Ukrainie i ogło-

Dowgalewstki 
pr£*#f>i/I do -£on«ff|#rau. 

Londyn. 24 września. 
(Polska Affencln Telegraficzna) 

Delegat sowiecki do rokowań z An-
glją, Dowgalcwski, przybył do Londy
nu. 

Spotkanie z Hendersonem wyznaczo 
no na dzisiaj na godzinę 11 przed połud
niem. 

8 0 domów spłonęło 
nr tfaloraifzacft-

Saloniki. 24 wrześnja. 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Wczoraj wybuchł tu wielki pożar, 
którego pastwą padło 80 domów miesz
kalnych i 15 składów towarowych. 

Dwieście osób pozostało bez dachu 
nad głową. 

sjć oderwanie Ukrainy od związku so
wieckiego 

Wskutek nieustających napadów na 
urzędników sowieckich na prowincji a-, 
reszto w ano ponad 1000 włościan, któ
rych osadzono pod zarzutem kontrrewo 
łucji w specjalnie urządzonym obozie 
koncentracyjnym pod Kijowem. 

Więzienie kijowskie zostało połączo 
m t nowowybudowaną bocznicą kolejo
wa celem ukrycia licznych transportów 
wfeźntów 

Ryga, 24 września. 
Z Charkowa donoszą, że władze so

wieckie przeprowadziły masowe aresz
towania wśród inteligencji ukraińskiej 
w Kijowie, Żytomierzu, Humaniu i In
nych miastach prawobrzeżnej Ukrainy 
Ogółem aresztowano ponad 200 osób. 

Wszystkim aresztowanym zarzuca 
się przynależność do ukraińskiej organ! 
zacji niepodległościowej i dokonanie ak
tów sabotażu. **S!ftfł 

Wobec naprężonej sytuacji rjoHrye*-
nej, z polecenia władz centralnych przy 
był do Kijowa komisarz Mikojan, posia
dający szerokie pełnomocnictwa i n -
rządUł surowe represje. 
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Releslracla rocznika 1911 
Dzii, w środę, dnia 25 września r.b., 

powinni się zgłosić do rejestracji w loka-
.lu biura policyjno - wojskowego (Piotrko 
wska 212), w godzinach od 8-ej rano do 
15-ej (3-ej popoł.) mężczyźni roczniika 
1911, zamieszkali na terenie 12-go korni-
sarjahi policyjnego, których nazwiska 
rozpoczynają się od l i ter; 

Z.Ź. 
oraz zamieszkali na terenie 11-go komi
sarjatu policyjnego, których nazwiska 
rozpoczynają się od liter: 

A. B. C. D. E. F. G. H. Ch.. I. J, 
Każdy zgłaszający się do rejestracji, 

powinien być zameldowany w Łodzi i po
siadać dowód osobisty, a w razie braku 
tegoż — metrykę urodzenia oraz inny do 
kument, stwierdzający tożsamość osoby, 
świadectwo szkolne, rzemieślnicy zaś 
ponadto — świadectwo cechowe. 

Winni niezgłoszenia się do rejestraqi 
w wyznaczonym terminie ulegną w dro
dze administracyjnej karze grzywny do 
500 złotych, lub aresztu do 6-ciu tygodni 
albo obu tym karom łącznie. 

Ust dzieci angielskich 
do rówieśników na całym świecie. 

Ministerstwo poleciło zapoznać z treścią tego listu wszystkie dzieci polskie. 
Dzieci nie są złe. Życie dopiero wy

rabia w nich wszystkie wady, uczy pod 
stepu, kłamstwa i obłudy. Nie ulega 
wątpliwości, że w państwie, w którem 
rządziłby król Maciuś I-szy, nie byłoby 
wojen ani krzywd. 

Dzieci nie są złe. To starsi są win
ni. Ci sami „starsi", którzy tak samo 
kiedyś byli dobremi dziećmi i którzy 
tak samo zboczyli z prostej drogi pod 
wpływem innych „starszych". 

Jednym z dowodów, świadczących 
0 tern, że kwestja rozbrojenia wszech
światowego traktowania jest poważnie 
1 szczerze tylko bodaj przez „naszych 
milusińskich", jest list, jaki wystosowa
ły dzieci angielskie do wszystkich 
swych rówieśników na szerokim świe
cie. 

Treść tego niezwykłego listu brzmi 
następująco: 

„Dzieci szkół angielskich przesy
łają ten oto wyraz dobrel wolj i do
brej nadziei wszystkim chłopcom ] 
dziewczynkom innych krajów. Ży
czymy wam wszystkim radości i po
wodzenia w pracy i zabawie. Mamy 
nadzieję, że będziecie wszyscy szczę 
śljwl, gdziekolwiek żyjecie, i że po
łączycie s]ę z nami w przesyłaniu 
tego pozdrowienia wszystkim dzie
ciom na świecie. 

Nowe więzienie w Łodzi 
będzie wzniesione w najbliższym 

czasie. 
. Jak nas Informują z urzędu woje

wódzkiego w ciągu bieżącego tygodnia 
ma być definitywnie zakończona spra
wa nabycia przez skarb państwa placu 
pod budowę więzienia w Łodzi. Ponie 
waż dotąd zakwalifikowanie placu nie. 
jest jeszcze zadecydowane, nowe ofer 
ty są jeszcze rozpatrywane w dyrekcji 
robót publicznych urzędu wojewódz 
kiego. 

My, dzieci angielskie, nie wiemy 
co wojna, ale rodzice nasi wiedzą, a 
my modlimy sję, żeby Lidze naro
dów powiodło się zjednoczyć wszy
stkie narody w duchu pokoju 1 miło
ści. 

Mamy nadzieję, że wszystkie wy
nalazki przyszłości pomagać nam bę
dą, by poznać was lepie]. Wtedy, 
być może, zamiast wojennych, spe
cjalne okręty będzie sję budowało, 
aby zawozić nas do was dla zoba
czenia s]ę z Wami. 

Myślmy o pokoju przez całe ży
cie i bądźmy zawsze przyjaciółmi, 
gdyż należymy wszyscy do jednej 
wielkiej rodziny. 

Niechaj ten dzień dobrej woli po
przedza każdy dzień w roku. który 
s]ę stanie dniem dobre] woli. 

Pozdrowienie wszystkim naro
dom. Pokój wszystkim ludziom". 
Nie pjsalj tych słów wielcy mężowie 

stanu, ani politycy, ani dyplomaci, któ
rych słowa zazwyczaj pozbawione są 
treści. Chęć utrwalenia pokoju na zie
mi, zbratania ludów i uczynienia z wy
nalazków nie narzędzi morderczych, 
lcczśrodk-ów dobroczynnych„zrodziła się 
w małych główkach dziecięcych, w ci
chych, dobrych serduszkach, poznają
cych zemsty an] nienawiść]. 

Lecz list ten właściwie został żle 
zaadresowany. Dzieci angielskie nie po
winny byty zwracać się do swych rowie 
śników, którzy 

tak samo czują i myślą, 
lecz do swych tatusiów. Niechaj te sło
wa przeczytają uważnie wszyscy dy
plomaci, wszyscy ministrowie, polity
cy, wychowawcy ] nauczyciele. Nie
chaj wezmą pod uwagę wolę dzieci 1 
niechaj nie starają się jej spaczyć i zmie
nić. 

Nasze ministerstwo wyznań religij
nych i oświecenia publicznego poleciło 
władzom szkolnym zaznajomić z treścią 
powyższej odezwy młodzież, uczęszcza 
jacą do szkół średnich oraz do siedmio
klasowych szkół powszechnych. 

Niech wszyscy przeczytają list dzie
ci angielskich, który obok książki Re-
marqua „Na zachodzie bez zmian" star 
nowi najcharakterystyczniejszy doku
ment naszej epoki. Stop. 

Nie wszystKie baKterje 

Tomaszów- Mazowiecki 
„Repub Tomaszowski korespondent 

l ik i " telefonuje: 
Pierwsze w Tomaszowie regaty wio

ślarskie odbędą się 29 b. m., w razie zaś 
riepogody — 6 października. Start w le
sie smardzewickim, meta przy niebies
kich źródłach. Długość trasy 1200 m. 
Dwie nagrody przechodnie ofiarowane 
zostały przez pierwszego prezesa towa
rzystwa p. Oskara Knothe i miejscowy 
komitet P. W. i W. F. Członkowie zwy
cięskiej obsady otrzymają żetony od 
towarzystwa wioślarskiego. 

Z inicjatywy magistratu zawiązał się 
wczoraj komitet uczczenia pamięci Ka
zimierza Pułaskiego. PleTwsz^ptfsied-ze-
nie odbyło się wczoraj. 

Na stacji kolejowej w Tomaszowie 
kradziono od dłuższego czasu deski z 
wagonów i oliwę. O złodzieju wiedziano, 
że jest w mundurze wojskowym, i że u-
krywa.sU w pobliskich lasach. W ub. so
botę policja aresztowała poszukiwanego 
przez władze wojskowe dezertera 25 p. 
p. w Piotrkowie Adolfa Szulca. Odesła
no go do sędziego wojskowego w Łodzi. 

Jamy ustnej-sa szkodliwe, natomiast bakterie 
gnilne i fermentacyjne powodują psucie sie zę
bów, którego się tak obawiamy- Przypuszczę', 
nie. ie zwykle mechaniczne-środki do czysz
czenia zębów mogą pozostać te. niebezpieczne 
pasożyty, byłoby btedem nie do daiowanla. Je
dynie tak intensywnie działający środek an-
tyseptyczny, jak Odo! powstrzymuje ich roz
wój, dając niezawodną ochTonc, gdyż długo
trwale działanie tej dezynfekującej wody do 
płókania ust zapobiega procesom rozkładowym 
zębów. Odol posiada prócz tego przyjemny od
świeżający smak usuwa przykry za/pach.z ust. 
Odol jest właściwym środkiem do racjonalne
go pielęgnowania ust i zębów, ponieważ dzia
łając przez czas dłuższy, jako pierwszorzędny 
środek antyseptyczny wstrzymuje rozwój bak-
teryj. 

W fotelu i za kulisami. 

H e n r y k VI n o łowach , 
komedja w 4 odsłonach Wojciecha Bogusławskiego 

n> (featwze JtlieisSkim-
Znany teatrolog polski, p. Wiktor 

Brumer, wydał przed miesiącem książ
kę p.t „Służba narodowa Wojciecha 
Bogusławskiego". Między innymi autor 
omawia w m/ej komedję „Henryka V I 
na łowach". 

— Na napisanie i wystawienie „Hen
ryka V I na Iowach" — pisze p. Bru> 
mer — niewątpliwie wpływ wywarło 
„Wesele Figara", wystawione po raz 
pierwszy (przed Paryżem) w teatrze 
amatorskim Karoliny de Nessau w 
Warszawie w roku 1783. 

— ...sfery teatralne zdawały sobie 
wyraźnie sprawę ze znaczenia „Wesela 
Figara", którego odgłosy tak są w „Hen
ryku na Iowach" wyraźne. 

— Beaumarchais, doskonale obznaj-
irriony ze stosunkami, panującemi wśród 
arystokracji, tudzież z jej przywilejami, 
oburzał się na nie-scenjeznie—DO swoje
mu: figlując. I „Wesele Figara" jest 
właściwie żartem. 

Ale ten figiel kry ł w sobie iak naj
surowszą krytykę. 

„Dlatego, że Jesteś wielkim panem, 
uważasz sie za wielkiego geniusza. Szła 
chectwo, majątek, stanowisko, urzędy, 
wwystko toczyni ciętakpysznvm.Cóżeś 
uczynił dla uzyskania tych przywilejów? 
Zadałeś sobie ten trud. aby się urodzić, 
nic więcej". 

A teraz przyjrzyjmy się „Henrykowi 
VI na łowach". 

„Całej tej sztuki zamiarem była sa
ma moralność" — pisze Bogusławski. 
— Tymczasem cóż się dzieje? „Kto ma 
pieniądze ten jest dziś wszystkiem" — 
oto słowa autora „Henryka VI na ło
wach". 

Niechaj jednak mówią bohaterowie 
komedji: , 

„Nie całujże mnie w rękę, moja ko
chana, bo zaraz mi się zdaje, że jestem 
we dworze, gdzie się z jednej strony ca 
łują, a z drugiej kolą". 

„Milord: Poczekaj, nauczę Ja clebfe 
niegodziwy hultaju, co to jest uszanowa 
nie dla osób mojego stanu". 

Ferdynand: Mospanle... proszę W. P., 
niechże ten wyraz hultaja już ostatni raz 
od niego usłyszę. Winien jestem W. Pa 
nu poszanowanie, jako osobie wyższego 
stanu, ale rozumiem, że cl go w nlczem 
nie uwłóczę, kiedy mówię, że jesteś czło
wiekiem do mnie podobnym... Muszę ci 
powiedzieć prawdę: żołnierz., który lat 
dwadzieścia dźwjgał karabin na olecach, 
okryty bliznami ran, odebranych w obro
nie ojczyzny, wart jest, zdaje ml się, je
dnego pysznego młokosa, który prócz 
zbytków 1 gorszenia obyczajów, nic wię 
cej nie przyniósł swojemu krajowi". 

Repertuar teatru miejskiego w Lo

go odcinka historii teatru, który tak 
trafnie charakteryzuje p. Brumer. Był 
to okres odrodzenia teatru, nowych 
prądów społecznych, które zwycięsko 
wkroczyły na scenę, reformując spleś
niały i skostniały teatr pseudodrama-

tyczny. 

'Jakżeż żywo przypomina nam ta 
epoka wysi łki teatru spółczesnogo w 
kierunku zdobycia dla siebie nowej tre
ści i nowych form. Teatr wczorajszy 
przeżył się, nowy rodzi się w labora
toriach Meyerhokfów, Tajrowych, Pis-
catorów, Schillerów... Teatr dwudzie
stego wieku czeka jeszcze na swe „We
sele Figara!?.„ 

•ta ' 
„Henryk" VT na łowach" Jest prze

róbką powieści angielskiej. Naogół wszy 
stkie przeróbki pozbawione są dynami 
ki. W „Henryku V I " jest przeciwnie -
akcja dramatyczna jest niesłychanie 
wartka. Pamiętać bowiem należy, że 
autor „Henryka V I " uie był literatem 
zawodowym, ani uczonym profesorem 
literatury, lecz aktorem, który prawa 
sceny i jej ducha wyczuwał w sposób 
genjałnje intuicyjny. „Henryk V I " jest 
przedewszystkiem teatrem, i to teatrem 
dobrym, który nas bierze jeszcze teraz. 
Prawda, że dz-iś rażą nas pewne naiw
ności, i nudzą ustawiczne powtarzania 
niektórych „kwestyj". Jednakże węzeł 

mocno i zręcznie, akcja rozwija się tak 
ciekawie, iż po 137 latach „Henryk V I " 
ma dla nas jeszcze wiele, wiele uroku. 

* i 
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Uzi jest idealną iUntracją. ńoeaicauą, te>l dramatyczny, zadzierzgnięty jest tak 

Brak mi słów uznania dla insceniza
cji p. Edmunda Wiercińskiego. Nieraz 
już podkreślałem jego inwencję i wielką 
kulturę. „Henryk V I " jest świadectwem 
stałego rozwoju tego niepospolitego ta
lentu reżyserskiego. P. Wierciński ujął 
całą rzecz w cztery obrazy, sprawiają
ce wrażenie starego gobelinu. Szkoda 
tylko, iż wykonanie było nieszczególne, 
chwilami stojące na poziomie trzecio
rzędnego teatru prowincjonalnego. R 
Wierciński dat stylowy, wytworny 
sztych. Gdy aktorzy poczynali mówić, 
styl się zacierał, a gobelin stawał sie 
kiepskim, tandetnym oleodrukiem. 

Stosunkowo grali najszczęśliwiej p. 
Skrzydłowska (Betsy) i p. Krzemiński 
(Ryszard), ale i oni, w ostatnich zwłasz'-
cza aktach, byli łzawi i melodrama-
tyczni. „Król" p. Chodeckjego był świet
ną reklamą dla ustroju... republikańskie
go. P. Pilarski (Koki) stworzył postać 
banalną ze starego wodewilu. Pozostali 
wykonawcy nie przyczyniali się do u-
świetnicnia całości. Sufler nijak przy
najmniej na premjefze, ciężki wieczór. 
Wyrazy uznania należą się p. Mackie
wiczów] za śliczną szatę dekoracyjną. 

Komedja została poprzedzona znako
mitą prelekcją Wiktora Brumera. 

W. POLAK. 
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, . . v u Ł t v j e i poapaiacze 
na ławie oskarżonych sądu okręgowego w Łodzi. 
Herszt bandu zada iedzenia, gduż „nie ma sil mówić'. 
Krwawy zbir SzczecińsKi był „nrawa reKa" wodza bandytów, Kaczmarka. 

Drugi dzień rozpraw sadowvch prze 
ciwkb szajce bandyckiej „Władców No
cy", wywołał większe zainteresowanie 
niż dmia poprzedniego i dlatego też od 
samego raną zgromadzjło.sje na-.sali są
dowej o wiele więcej publiczności njż w 
dniu onegdajszym. Na sali sadowej, na 
schodach i kurytarzach jak również 
przed gmachem' sądowym znajduje się 
bardzo dużo ifunkcjonarjuszy policji, któ 
rzy Pilnują porządku. 

O godzinie 8.45 zostali przywiezieni 
karetką więzienną bandyci, których od
prowadzono natychmiast pod silną es
kortą policyjną na sale sądowa i umfcsz 
czono na ławie . oskarżonych. Roman 
Szczeciński, miał również jak-i poprzed
niego dnia, nałożone na ręce kajdany. 
Krwawy zbir ten jest przez policje ota
czany 

6f cjalnje baczna opieka. 
Niemnjejsj-.eini „względami" policji cie
szą się również 

herszt bandy Kaczmarek 
i groźnym, mimo swego młodego wieku, 
bandyta Kukuła. 

Ława oskarżonych przedstawia taki 
sam widok, jak drija poprzedniego. Pod-
sądni prowadzą między soba przyci
szone rozmowy i ciekawie przyglądają 
sję zebranej na sali publiczności, która 
ze swej strony z wielkiem zajnteresowa 
niem przygląda się zgromadzone! na ła
wach oskarżonych 

„elicie" bandyckie). 
W pewnym ; "momencie rozlega sję 

dzwonek i cichną .wszelkie rozmowy. 
Wszyscy powstają z miejsc jeszcze 
przed śakramentalnem: 

— Proszę wstać, sąd idzie! 

Akt oskarżenia. 
Komplet sędziowski zajmuie miejsca 

i rozpoczyna się odczytywanie 
aktu oskarżenia, 

który zawiera opis 43 napadów rabun
kowych,'kradzieży, włamań i podpaleń. 

Zebrana na sali sądowej publiczność 
z zapartym oddechem przysłuchuje się 
opisowi czynów, popełnionych przez 
krwawą bandę. Niema zdaje sie ani jed
nego rodzaju przestępstwa kryminalne
go, którego szajka ta nie miała na swem 
sumieniu, 
począwszy od drobnych kradzieży a 

skończywszy na zabójstwie. 

Pierwszy napad. 
W dniu 22 grudnia 1928 roku doko

nano napadu rabunkowego na mieszka
nie Szlamy- Chila Wołkowjcza. zamiesz
kałego w Aleksandrowie przy ul. Ko
ścielnej. Nr. 16. Napastników" było 
dwuch, byli oni uzbrojeni w rewolwery 
i usta oraz część nosa mieli zasłonięte 
chusteczkami. Grożąc rewolwerami roz 
kazali oni Wołikowiczowi podnieść ręce 
do góry, cicho stać i wskazać. 

gdzie znajdują sie pieniądze. 
Wolkowjcz wraz ze szwagrem' swym 
Szlesserem zastosowali się do żądania 
bandytów, jednakże nie wskazali miej
sca, w którem pieniądze są przechowy
wało. Ody rewizja.' przeprowadzona 
prz,tz bandytów w calem mieszkaniu, 
nie'dała żadnego rezultatu, zagrozili oni 
napadniętym, że 

zamordują ich natychmiast, 
jeśli łezzwlocznic nje otrzymaia pienię
dzy.. Wówczas Wołkowicz wvdaf ban-
dylon 250 złotych. Po otrzymaniu pie-
niędzT, bandyci wepchnęli napadniętych 
do dwgiego pokoju j uciekli. 

Peeprowadzonc przez policję do
chodzenie ustaliło, że napadu dokonał 
Rom.n Szczeciński wraz z Idlem Cy-

gielmanem. 
przy:zem okazało się, że Szczeciński 
przy napadzie tym zastosował taką sa-

Bandycl na ławie oskarżonych. 

mą taktykę, jaką po kilku miesiącach 
powtórzył przy zamordowaniu b. p. Mi
chała Króla. 

Okazało się bowiem, że na 4— 5 ty
godni przed dokonaniem naDadu na 
mieszkanie Wołkowicza, Szczeciński za 
poznał się ze służącą Wołkowicza,' Mar
ianną Rakowiecką, u niejakiego Stani
sława Gabrysiaka. Po kilkakrotnem wl 
dzeniu sję z nią, Szczeciński oświadczył 
jej, że przyjdzie do Wołkowicza, lecz 
jednocześnie 
zagroził lej, że jeśli uprzedzi kogokol

wiek o tem, to ją zabiie. 
Po zlikwidowaniu całej szajki. Szcze 

cjński w czasie śledztwa przyznał się 
do dokonania napadu, natomiast Cygiel-
man zaprzecza wszystkiemu. 

Jesieni władcą Nocy. 
Drugiego napadu dokonaK ..Władcy 

Nocy" z 1 na 2 stycznia b. r. w folwar
ku Słowak, gminy Bełdów, Powiatu 
łódzkiego, na mieszkanie właścicielek 
tego folwarku, Stefatrję i Kazimierę Le-
belt. 

Gdy zbudzona w nocy pukaniem "do 
drzwi Stefanja Lebelt zapytała: 

„Kto tam?" — usłyszała odpowiedź: 
— Jestem „Władcą Nocy" i uprze

dzam, że będzie bardzo źle. jeśli natych
miast drzwi nie będą otworzone. 

Obje siostry znajdowały sie.samę w 
mieszkaniu i w ogromuem' przerażeniu 
zaczęły drzwi i Okna zatarasowywać 
różnego rodzaju meblami. Znajduiący się 
na dworze bandyci zaczęli 
strzelać z rewolwerów do drzwi wej

ściowych. 
lecz, widząc, że i to nje skutkuie, wy
ważyli jedno z okien. 

Na odgłos strzałów i wołania przera
żonych sióstr o pomoc zbjegii" sie sąsie
dzi, co widząc 
bandyci skryli się w ciemnościach nocy. 

Jak -wykazało późniejsze dochodze
nie, sprawcami nieudanego napadu byli 
Adam Kaczmarek oraz Roman Szcze

ciński. 

Pieniądze albo śmierć. 
Dalszą pozycję w akcje oskarżenia 

zajmuje opis rozboju, jakiego bandyci u-
sjłowali dokonać na osobie Zeliga Guter 
mana, stałego mieszkańca miasta Alek
sandrowa. 

Guterman, który jest właścicielem 
fabryki pończoch, każdego czwartku wy 
jeżdźał do Warszawy, skad D o w r a c a ł 
wieczorem, przywożąc z soba pienią
dze na wypłatę dla robotników. W dniu 
3 stycznia b. r., gdy Guterman oo powro 
cie z Warszawy wracał w Aleksandro
wie z przystanku tramwajowego ao do
mu, zbliżyli się do niego jacyś trzej "o-
sobn jcy , którzy, grożąc mu rewolwera
mi, zażądali w y d a n i a posiadanych przy 
sobie pieniędzy. 

Gdy jeden z napastników przycisnął 
Gutermana do ściany, poruszył on znaj
dującą sje przy-oknie-sztaba żelazną-, 
która padając narobiła hałasu. Spłosze

ni tem bandyci puścili Gutermana, który 
skorzystał z zamieszania i uciekł na są
siednie podwórko. Bandyci początkowo 
mieli zamiar ścigać Gutermana. lecz na 
krzyk tego ostatniego zaczęli nadbie
gać ludzie, wobec czego zrezygnowali 
ze swego zamiaru i zbiegli. 

Bandytami tymi, jak się później oka
zało, byl i : 

Kaczmarek, Szczeciński i Kukuła. 

Ręce do góry. 
Następnym z kolei jest napad doko

nany w dniu 7 stycznia b. r. około go-
dz-ny 8 "wieczorem we wsi Wiewjór-
czyn,.;gm. Łask, powiatu łaskiego, na 
dom Franciszka Nowaka. 

Qdy ; Nowak'znajdował sie wieczo
rem na podwórzu swego domu. zbliżyło 
się do niego jakichś dwuch osobników, 
którzy rozkazali mu udać sie do miesz
kania, gdzie kazali mu podnieść 

ręce do góry 
i stojąc-za jego plecami, zażądali wyda
nia pieniędzy. Nie czekając na dobrowol. 
ne wykonanie przez Nowaka rozkazu, 
zrewidowali go, grożąc mu rewolwera
mi, i zabralj 600 złotych gotówką oraz 
weksel na kwotę 500 złotych. 

Gdy żądaniu bandytówt, bv Nowak 
wskazał im, gdzie przechowule pienią-

fdze," Nowak nie uczynił zadość, bandy
ci wepchnęli go do sąsiedniego pokoju, 
gdzje 

bili go rewolwerami po głowic 
do tego stopnia, że Nowak, zbroczony 
krwią, padł nieprzytomny na nodłogę. 

Napadu tego dokonali-
Kaczmarek i Szczeciński. 

zaś Kukuła stał w tym czasie z rewol
werem w ręku na drodze na czatach. 

Podpalił za 50 zł. 
Po napadach tych następuje w akcie 

oskarżenia opis podpalenia, dokonanego 
przez członków szajki, we wsi Wjeko-
wyja, gm. Buczek, powiatu łaskiego. 

Po aresztowaniu bandy Kaczmarka 
wyszło na jawr, iż zabudowania Skow
ronka podpaljł Franciszek Kukuła współ 
nie z Władysławem Szubertem. Do czy 
hu-tego namówił ich niejaki Antoni No
wak, który żył W niezgodzie ze Skow
ronkiem. Podpalacze otrzymali od No
waka "wynagrodzenie w wysokości 50 
złotych. 

Osadzony w więzieniu Antoni No
wak zmartw dniu 3 marca b. r. 

I dalej, następuje opis całego szeregu 
kradzieży, rozbojów i włamań, których 
krwawa ta szajka dokonywała przez 
dłuższy okres czasu. 

Che; isść! 
Po odczytaniu aktu oskarżenia prze

wodniczący przystąpi! do przesłuchania 
herszta bandy Adama Kaczmarka, 

Iłtóty naogół przyznaje sic do wszy
stkich inkryminowanych mu czynów i 
potwierdza wszystkie szczegóły poda
ne w śledztwie. 

Na wszystkie zadawane przez prze
wodniczącego pytanja odpowiada Kacz 
marek zupełnie spokojnie i tylko w pew 
nych momentach objawia nieznaczne 
zdenerwowanie. 

W pewiiej Chwili na zapytanie prze
wodniczącego- o jakiś' szczegół napadu, 
Kaczmarek odpowiada zdenerwowanym. 
głosem: 

— Proszę Wysokiego Sadu o przer
wanie obrad i zarządzenie. bvm otrzy
mał cośkolwiek do zjedzenia, gdyż od 
wczorajszego dnia nic nie jadłem i nie 
mogę mówić. 

Przew.: Rozprawa nic .może być 
przerwana, oskarżony może najwyżej, 
jeśli nie chce, nie zeznawać. • • % 

Kaczmarek: Wolę już w takim razie 
mówić, byleby sję to wszystko jaknaj-
prędzej skończyło. 

Obrońca p. Lipiński. 

Podział łupu. 
W cwągtl dalszego zeznawania Kacz

marek ieszcze raz w pewnym momen
cie odzywa się zdenerwowanym gło
sem: 

— Proszę Wysokiego Sadu. ja nje" 
mam siły tyle gadać! Potwierdzam'-; 
wszystko, co zeznawałem w tej spra
wie na śledztwie i koniec. • 

Przew.: Czy oskarżony sam doko-. 
nywal napadów bandyckich, czy te£ 
było zwykle Więcej uczestników? 

Osk.: Zawrze było nas dwuch, lub" 
najwyżej trzech. . • , 

Przew.: A jak następował podział 
łupów? °-

Osk.: Dzieliliśmy sic zawsze spra-i 
wiedljwie zrabowane przedmioty' 
dzieliliśmy na tyle części, ilu było ucze
stników. 

Przew.: Kto dokonywał zwykle• pod
działu łupów? 

Osk.: Ten. kto popełnia! kradzież. 
. Przew.; Jeśli "kradzieży dokonywa!-

jeden, poco w takim razie d/ielił zrabo-. 
wany łup pomiędzy pózosla!vch? 

Osk.; Proszę Wysokiego Sadu! Gdy 
byśmy mieli na ten przykład obrabować-
p, sędziego, lo poco miałoby to robić 
dwuch, skoro jeden mógłby sobie dać 
radę. 

Po tem oświadczeniu Kaczmarka, 
rozległy się przytłńtpióne śmiechy pub- . 
k v n e i c i . ' : . 

(DALSZY CIAO NA ŚTR. S-cj) 
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Pełna tabe la wygranych 
TEATR MIEJSKL 

p«W w środę „Mira Eiros" — kapitalne wido
wisko Gordina, cieszące się niesłycnanem powo
dzeniem. Obsada premierowa z p. Horecką na 
czele, Ceny popularne — zniżone. 

Jutro po cenach popularnych „Henryk VI na 
Iowach" Wojciecha Bogusławskiego, ku czci 
twórcy polskiego teatru, w którem bierze udział 
orkiestra pod kierunkiem Białostockiego. 

„Rywale" w Teatrze Miejskim. 
„Rywale" Andehsona I Stallingsa I Zuckma-

yera, sztuka osnuta na kanwie przeżyć wojen
nych, która zdobyła szeroki rozgłos zagranicą, 
zostanie wystawiona w sobotę dn. 28 b. m. po 
raz pierwszy u nas. Reżyseruje Leon Schiller, po
zyskany, jak wiadomo na stałą współpracę w Te
atrze Miejskim. Sztuka otrzyma specjalną opra
wę sceniczną, a przedewszystkiem Dyrekcji Te
atru Miejskiego udało się zakupić fenomenalny 
film „Świat w płomieniach", którego fragmenty 
stanowić będą ilustrację scen batalistycznych. 
Udział bierze cały zespół. Próby dobiegają 
końca. 

Bilety na prerejerę już są do nabycia w kasie 
zamawiań. 

REWJA MODY W TEATRZE MIEJSKIM. 
W niedzielę dnia 29 b, m o godzinie 12 w po

łudnie odbędzie się w Teatrze Miejskim wielka 
rewia mody p. t. „Dzień Pięknej Pani" z udzia
łem pp. artystek i artystów Teatru Miejskiego z 
pni Grywińską, Horecką, Jakubińską. Korzelską, 
Niemlrzaaką, Skrzydłowską, MrozlAskim i Zni
czem na czele. 

Modele pierwszorzędnych firm. Udział zgło
siły firmy: A. Bromberg, Piotrkowska 31: L. 
Fulde, Piotrkowska 121 i H. Herszson, Piotrkow
ska 109; A. Maszkowska. Piotrkowska 117| Mai
son „Wigro", Przejazd 20; „Nouvautes" Piotrków 
ska 76; J. Neuman, Piotrkowska 120; „Au Petit 
Paris" Piotrkowska 8!; L. Trajstman Piotrkow
ska 81. 

Bilety w cenie od 1 zł. do 7 zł. do nabycia w 
kasie zamawiań: kwiaciarnia Salwy, Moniuszki 
2, tel. 6400 od 10 rano do 7 wiecz. bez przerwy; 
w dniu rewji w kasie teatru od godziny 11 rano. 

TEATR KAMERALNY. 
Komedja B. Gorczyńskiego „Rzeczywistość" 

grana będzie jeszcze tylko trzy razy; dziś, śro
da 1 azwartok oraz w niedzielę, poczem schodź! 
z afisza. — Ceny zniżone. 

WYSTĘPY MIECZYSŁAWA FRENKLA. 
W sobotę rozpoczyna w Teatrze Kameral

nym występy Mieczysław Frenkiel. Najznakomit
szy artysta polski kreować będzie w komedii M. 
Bałuokiego „GRUBE RYBY" kapitalną rolę Wi-
stowskiego, która należy do najlepszych w arty
stycznym dorobku mistrza. Obok niego wystąpią 
w popisowych rolach: Karolina Lubieńska, Leo
pold Zbuckl, jednocześnie reżyser sztuki. De
koracje Eustachego Pietkiewicza. 

„GRUBE RYBY" dane będą tylko sześć ra-
zy. — Bilety już do nabycia w cukierni Gostom-
skiego. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś i dni następnych ciesząca się niesłabną-

cem powodzeniem, pełna werwy i humoru ko
medja A l hr. Fredry „OJ, MŁODY, MŁODY". 

„BALLADYNA". 
Dziś w środę o godzinie 4.30 pięknie wysta

wione arcydzieło J. Słowackiego „Balladyna" 
dla młodzieży szkolnej. Widowisko poprzedzi 
prelekcja profesora Grafczyńskiego. 

TEATR GEYEROWSKI 
W sobotę wieczorem oraz w niedzielę dwa 

razy wspaniały dramat historyczny St. Żerom
skiego p. L.,^UŁKOWSKl". — Bilety do nabycia 
w kasie teatru, Piotrkowska 295, 

JUTRZEJSZY KONCERT ADY SARI 
Ada Sari, jedna z najsławniejszych śpiewa

czek koloraturowych, która obecnie, fak to 
uznała prasa zagraniczna, przewyższa wszystkie 
śpiewaczki świata swoim aksamitnym głosem 
oraz umiejętnością w rzucaniu kaskad przecud
nych tonów, wystąpi w Łodzi z iednym koncer
tem, który odbędize się w dniu jutrzejszym, t. j . 
w czwartek, w Sali Filharmonji o godzinie 8.30 
wieczorem. Będzie to 3-ci koncert mistrzowski. 

KWINTET HOLENDERSKI W ŁODZI. 
Po dwóch wspaniałych koncertach sławnego 

kwartetu Głazunowa dyrekcja zapozna Łódi ze 
znakomitym instrumentalnym kwintetem holen
derskim (Het Hollaodsch Instrumental Kwintet) 
w następującym składize osób: Flet — Wim van 
Hoek, harfa — R. Spier, skrzypce — F, Zeppa-
roni, altówka — Huib van de Burg, wioloncze
la Co van de Bcek. — Wybitni instrumenta
liści wykonają niezmiernie interesujący i uroz
maicony program, na całość którego złotą się 
kwintety, kwartety i tria Rameau, Mozarta, 
Ropparza, Smidla i innych. 

Koncert ten z kolei czwarty mistrzowski 
wzbudzi niewąLpliwie wśród muzykalnych sfer 
Łodzi wielkie zainteresowanie, wyżej wspom 
niany koncert odbędzie się w nadchodzącą nie 
dzielę o godzinie 4-ej po południu, 

piętnastego dnia ciągnienia S-ei klasy 19-lei loterii państwowej. 
757 60 839 90 920 97 33021 113 326 756 832 921 ZtlOWU WCZOraj W 15-ym dniu Cląg-
28 35 34075 76 88 114 48 264 319 426 570 Wb 1 | i c n i a 5 _ e j k j . pad ła w y g r a n a 
75 740 89 35052 204 47 306 420 82 501 12 79 600 ' ' N f n ; Q , » 
74 709 50 67 70 818 901 32 51 36088 126 42 232 Zt. 10.000 na Nr. 135930 

52179 
Zł. 10.000 n-ry: 11690 122984 
Zł. 5.000 n-ry: 2675 44152 

62919 64096 117865 139001. 
Zł. 3.000 n-ry: 94882 100868 104743 

110433 151035 175153 175773. 
Zł. 2.000 n-ry: 4584 47722 62042 

106409 107280 133391 136630 139331 
142926 161211 182545 160077 163991 

Zł. 1.000 na n-ry; 15159 58522 80418 
104828 117353 129170 137252 156556. 

Zł. 600 na n-ry: 1768 19295 20994 
25130 36372 39779 41977 43564 45122 
45433 46379 47710 66514 101887 104860 
105904 107649 109Ó84 123413 12§615 
138754 146097 172784 

Zł. 500 an n-ry: 290 3038 3674 4838 
6598 8071 8605 10133 11386 12426 13023 
14238 15130. 16854 18285 18837 23306 
24132 25663 26467 27225 27294 27554 
28299 31687 31934 33972 34626 35676 
36725 37617 38980 40192 40301 41663 
43266 45335 45265 46182 46405 47957 
48174 49660 52090 52590 52851 54429 
54698 55050 55360 57616 57862 63016 
64296 64751 64934 65040 67848 68735 
69777 70315 72428 72872 73442 
80454 81177 82729 82769 82914 
83982 87515 88499 92881 93419 
98135 98770 99385 99476 100860 
101631 103215 104267 105704 

107201 107933 
113714 114155 

106620 
113138 
115849 
119530 
123906 
130708 
136821 
140853 
150630 
154024 
156089 
160592 
165784 
174554 
177276 
183413 

116318 117683 
119599 120148 
124673 
130834 
137115 
141284 
150638 

154778 
157205 
161635 
167542 
174829 
178467 

184007. 

127457 
132524 
137941 
142336 

152522 
155034 
157710 
161719 
167737 
174925 
178903 

11028? 
114458 
118406 
121999 
127688 
134457 
1.38581 

142544 
152825 
155438 
158532 

161871 
170856 
175191 
179531 

74242 
83522 
97690 

101090 
106259 
110545 
115384 
119316 
122023 
128978 
134802 
139615 
144227 
152841 
155690 
158168 
162760 
173968 
176352 
180580 

T E L E G R A M ! 
JAK ZWYKLE! 

Również wczoraj w 15-ym dniu cią
gnienia 5-ej ki. padły u nas wysrane: 

Zł. 5.000 na Nr. 64096 
Zł. 5.000 na Nr. 117865 

Jedyne najszczęśliwsza Kolektura 
9. JATKA 

Piotrkowska 22 Piotrkowska 66 
Pabjanice, PI. Dąbrowskiego 3. 

BARDZO WAŻNE! 
Dla wygody Ogółu Graczy wypłaca

my już obecnie t. j . przed terminem 
płatności wszelkie wygrane 5-ej ki. 
Urzędowe tabele wygranych dajemy 
wszystkim do przejrzenia bezpłatnie. 
Rozpoczęliśmy już sprzedaż naszych 
szczęśliwych losów do 1-ej ki. 20-ej Lot. 
Państw., których bezwzględny brak 
łatwo jest do przewidzenia. 
OCOJUUUJŁO Jl HU II I II II a t )UXJDQQCPQCO 
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174 265 373 620 978 84 38043 249 480 603 19 
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74 2 46 76 889 939 71 

4O045 48 72 90 124 90 95 200 68 13 86 421 
33 56 660 64 723 33 59 846 50 945 64 41022 263 
327 89 468 522 647 54 723 32 40 926 42026 359 
410 20 511 613 715 54 86 840 84 989 43121 29 
323 61 449 93 685 91 783 818 54 56 934 87 44011 
152 235 71 319 50 467 517 26 618 80 727 94 838 
91 914 75 45168 225 87 93 382 461 514 24 39 47 
679 81 714 68 833 64 46038 213 56 307 402 526 
39 750 55 829 934 96 47023 169 238 53 406 41 
514 51 722 32 73 844 956 480.35 79 87 184 ,307 41 
404 59 503 618 52 864 66 49110 304 442 514 70 
635 832 41 949 89 

50072 122 93 98 226 52 548 80 732 46 921 
51026 94 161 332 71 83 446 508 85 661 754 
625 52057 88 93 159 240 64 417 618 45 815 918 
54037 71 106 233 396 404 52 86 517 37 651 06 
782 819 60 85 924 55061 88 282 85 342 459 75 
563 603 744 53 824 963 84 94 56011 14 133 41 
65 76 202 41 49 448 5S9 670 755 820 970 75 
57014 38 150 218 388 465 516 42 666 79 839 
58042 55 89 102 48 58 71 99 227 61 92 93 431 35 
54 92 519 56 73 712 14 92 FC024 171 204 88 346 

63 71 631 65 90 729 31 55 74 923 86 
60003 72 92 112 76 96 275 382 89 434 574 

608 63 84 768 805 71 5 981 61032 47 133 202 9 
27 31 370 456 533 604 730 86 906 62158 225 323 
83 479 98 603 13 788 92 820 957 61 93 63083 132 
87 2*1 3.54 484 587 731 45 836 64027 110 280 414 
661 92 72j 35 868 908 57 65325 9 76 493 619 89 
782 941 5 66008 65 103 19 42 273 324 95 486 
538 629 33 790 802 927 65 67125 40 85 212 39 74 
"13 .38 45 94 920 68070 106 13 18 237 79 99 451 
74 94 578 663 814 19 942 82 8 69002 69 78 90 
129 284 313 437 55 511-78 742 

70116 236 69 77 447 535 784 9 800 85 71060 
95 158 64 82 366 96 478 540 751 80 97 72119 ,30 
61 84 242 302 19 37 417 31 53 569 708 75 833 98 
918 69 73028 35 9 57 124 45 6 221 37 51 305 13 
41 52 446 502 698 99 702 72 5 74016 29 33 50 
112 251 89 392 437 546 608 37 79 912 68 75001 
55 122 247 304 27 84 469 545 677 78 767 831 85 
985 76128 332 417 542 821 56 909 77002 92 122 
353 70 449 565 660 729 49 818 78 940 69 78115 
38 254 78 85 377 517 613 35 37 74 781 79011 129 
206 75 467 540 69 683 732 832 057 

80113 65 318 49 418 43 89 509 82 98 719 96 
820 981 81009 2f, 124 97 217 30 372 497 600 85 
713 29 30 51 8.58 986 96 82002 114 54 96 414 
536 602 96 703 26 826 981 83099 180 237 308 98 
420 75 505 603 28 720 81 811 947 99 84192 230 
l(> 9 2 321 409 3 7 63 97 522 71 90 754 64 800 19 
85021 98 552 300 541 652 717 34 805 929 86074 

w Najszczęśliwszej Kolekturze 

B * Weiitbera 
Piotrkowska 42 Piotrkowska 163. 

Dotychczas padiy w naszej Kolek
turze następujące wygrane: 
zł. 10.000 na Nr. 179501, zł. 10.000 na 
Nr. 135930, zł. 5.000 na Nr. 157622 1 z t 
2.000 na Nr. 168622 1 wiele, wiele in-
nych.Żaopatrujcie się w nasze szczę

śliwe losy do 1-ej kl. 20-ej Lot. Państw. 
OOCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXXTOOUOSOO 
615 43 56 770 804 951 92 141529 737 56 830 54 
90 900 22 72 142050 193 38 181 353 410 86 513 
56 80 681 83 719 848 942 67 143065 70 81 91 120 
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79 507 31 98 686 725 47 55 903 89080 128 69 
239 50 385 415 29 671 78 708 984 

90006 101 93 204 35 334 77 410 665 815 91004 
29 32 53 66 1.30 471 516 681 755 843 930 92005 
23 32 147 309 15 29 97 449 583 94 653 76 702 
9,3052 55 73 255 377 432 (52 68 603 11 56 913 
94047 115 315 52 57 84 458 71 741 64 882 903 
95027 47 280 313 95 534 678 743 94 891 943 62 
69 74 96103 228 29 04 534 71 660 82 79 794 814 
95 929 45 97320 414 45 66 509 19 35 38 810 919 
80 98067 169 220 318 519 621 60 85 748 860 65 
909 13 99 99057 80 227 77 325 73 442 511 22 29 
45 87 609 753 937 

100047 48 54 75 78 103 10 275 422 545 70 644 
57 750 51 89 880 914 40 101092 183 211 75 330 
46 62 90 99 447 537 62 90 605 35 752 819 53 95 
949 94 102040 2>s 86 327 50 407 557 59 83 678 

540 79 96 631 62 718 68 893 
180062 115 44 64 362 475 509 603 17 20 47 

755 82 94 951 63 181055 226 49 312 24 36 413 
14 18 56 59 501 53 601 97 860 182009 35 80 254 
376 561 637 65 854 934 183075 81 93 96 105 46 
S3 245 452 64 516 602 21 34 59 79 969 184010 30 
418 87 507 781 839. 

ISTOTNIE NAJSZCZĘŚLIWSZA 
KOLEKTURA. 

Wczorajszy dzień ciągnienia 5-eJ kl. 
również nie przeszedł bez echa dla Ło
dzi. Tym razem padły w naszem mie
ście wygrane zł. 5.000 na Nr. 64096 I 
zł. 5.000 na Nr. 117865. Ciekawe, że wy 

one znowu z kolektuNy S. Jatka, szły 
704 18 835 103146 233 53 587 608 736'874 994 Piotrkowska 22 i i Piotrkowska 66. 
1O407O 222 364 648 744 87 96 99 828 48 77 97 
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CO BĘDZIE W TEATRZE 
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N a dzie
więciu p ra> t m 
c o w n i k ó w 
w f a b r y c e G i l l e t t e 
czterech stale bada jakość zro
bionych nożyków — nieodpo
wiednie są natychmias nisz
czone — oto dlaczeęo nożyki 
Gillette golą znakomicie. 

MIEJ ZAWSZE ZAPAS NOŻYKÓW 
GILLETTE. 

C j i H e t t e 

Dziś w nocy dyżurują apteki: M. Lipca (Piotr
kowska 193), E. Millera (Piotrkowska 461, W. 
Groszkowskicgo (Konstantynowska 15), Per al-
mana (Ceglelniana 641. H. Niewiarowskiego 
(Aleksandrowska 57), 5. Jankielewicza (Stary 
Rynek 9). (bj 
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Sensacyjny proces Komunistyczny. 
Na ławie oskarżonych zasiadł, między innymi, syn posła Grynbauma. 
Jako świadkowie zeznawali pos. Żuławski i Pużak. 

P. P. S. i Marks. W dniu wczorajszym rozpatrywana | go i Wileckiego. Oskarżał prok. Grze 
była przez sąd okręgowy w Łodzi spra gorzowski. 
wa 5 komunistów Rozprawa odbywała 
się w sali nr. 37, która wypełniona była 
po brzegi publicznością., mimo iż w tym 
samym czasie odbywała się o piętro wy 
żej rozprawa przeciwko bandzie „Wład 
ców Nocy". 

Na ławie oskarżonych zasiedli 24-let 
ni Daniel Machel Warszawski. 26-letni 
SzuEm KrengieJ, 20-letni Eleazer Gryn-
baum, syn posła i prezesa Koła Żydow
skiego, 24-letni Izrael Frydberg oraz 
28-letni Jan Gutner. 

Na ławie obrońców zasiadali mece
nasi Dąbrowski, Rettinger. i Breiter z 
Warszawy, oraz mecenas Hartsrlas i dr. 
Zauberman. 

Na sali wśród licznie zebranei publi
czności znajduje się poseł Grynbaum, 
wraz z żoną, matka oskarżonego Gut-
nera, oraz posłowie Żuławski i Pużak. 

Akt oskarżenia. 
ta Według aktu oskarżenia sprawa 

przedstawia się następująco: 
W dnju 15 kwietnia b. r. wydział 

śledczy wkroczył do mieszkania nieja
kiego Bronowskiego, zamieszkującego 
przy ulicy Drewnowskiej 22. W miesz
kaniu tem znajdowali sję w tvm czasie 
oskarżeni, którzy na pukanie policji nic 
otworzyli drzwi, a trzech z nich. a mia
nowicie Warszawski, Grynbaum i Fryd
berg 
wyskoczyli z wysokości 1 pietra przez 

okno na podwórze. 
zostali jednak ujęci przez rozstawio
nych pod oknami funkcjonariuszy urzę
du śledczego. Po wywaleniu drzwi, w 
mieszkaniu znajdowali się jedynie War
szawski i Gutner. Właściciela miesz
kania Borowskiego policja nie zastała, 
Jak się później okazało, Borowski, do 
wjedziawszy się o aresztowaniu doko-
nanem w mieszkaniu jego. 

wyjechał zagranice. 
Rozprawie przewodniczył s. o. Koz

łowski w asystencji sędziów Łozińskie 

W czasie przewodu sądowcjro oskar 
żeni do zarzucanych im czynów, a mia
nowicie do należenia do konspiracyjnej 
organizacji zwjązku młodzieży komuni
stycznej, której zadanie polega na dą
żeniu do obalenia obecnego ustroju pań
stwowego, 

nie przyznali sie. 

Nie przyzna- i\% 
Oskarżony Frydberg zeznaje, że daw 

niej mieszkał u Bronowskiego. a później 
przychodził do niego, gdyż był bez po
sady, a Bronowski obiecał, żc wystara 
się dla niego o jakąkolwiek prace. Przy
znaje, żc w swoim czasie należał do 
partji komunistycznej i nawet dwukrot
nie odsiadywał więzienie, jednakże 
od roku nie utrzymuje z partia żadnego 

kontaktu. 
Kręgla j Gutnera zna oddawna. gdyż 
siedział razem z nimi w więzieniu. 

Oskarżony Gutner zeznaje, żc kry
tycznego dnia spotkał Frydberza na u-
licy, i razem z nim udał sic do Bronow
skiego, którego nie znał. Poszedł z nim 
z tego powodu, gdyż był bez nracy a 
Frydberg mu oświadczył, że Bronow
ski stara sję dla niego o posado w dwuch 
miejscach, więc możliwe, żc i dla niego 
znajdzie się praca. 

W swoim czasie odsiadywał karę 
więzienia za komunizm, jednakże 
do partj] komunistycznej obecnie nic na

leży i do winy się nie przyznaje. 
Oskarżony Kręgiel nie przyznaje się 

do wjny. Ostatnio zamieszkiwał stale w 
Warszawie, skąd wyjechał do Piotrko
wa do żony, odsiadującej tam więzienie 
za komunizm. Bronowskjegó zna już od 
dawna i przyjechał do hiego. chcąc go 
poprosić, by, jako piotrkowiaimt, ułat
wił mu wręczanie dla żonv paczek. 
Z partja komunistyczną nie ma obecnie 
nic wspólnego. 

Osk. Warszawski nie przyznaje się 
do winy. Do Łodzi przyjechał poprzed
niego dnia i zajechał wprost do Bronow

skiego, który jest jego kolega jeszcze z 
czasów szkolnych. Było to przed świę
tami, więc chciał zaprosić Bronowskie
go do Piotrkowa na święta. 

Osk. Grynbaum nie przyznaie się do 
wjny. Do czasu aresztowania nie znał 
nikogo z oskarżonych. Przyjechał do Ło 
cizi, mając zamiar otrzymania lekcyj. 
Jest on studentem prawa i srdv w ub. r. 
w październiku, czy listopadzie znajdo
wał sję w kancelarji uniwersyteckiej, za 
poznał się tam z Bronowskim. od które
go w czasie rozmowy dowiedział się, 
że Bronowski może mu się w Łodzi wy
starać o kilka korepetycji. 

Prze w.: W śledztwie Oskarżony przy 
znal się do winy, dlaczego wiec teraz 
zmienia zeznanie? 

Osk.: Zeznania w policji zostały na 
mnjc wymuszone. 

Zeznania Świadków. 
Po przerwie obiadowej sad przystą

pił do badania świadków. Przedewszy
stkiem zeznawali świadkowie oskarżę 
nja. Byli to przeważnie funkcjonariusze 
policji politycznej oraz konfidenci. 

Podczas badania świadków oskarże
nia, miał miejsce cały szereg incyden
tów. 

Przedewszystkiem zeznawał funkcjo 
narjusz policji warszawskiej, który prze 
prowadził rewizję w mieszkaniu Gryn
bauma. 

Wyliczając cały szereg zabronionych 
książek, wspomniał również o dziełach 
Marksa. Na tem tle wywiązała się na
stępująca rozmowa: 

Adw. Hartglas: Czy wedlusr zdania 
świadka Manifest Marksa .iest legalny, 
czy też wzbroniony? 

Św.: Bezwzględnie wzbroniony. 
Wiem to z całą pewnością. 

Adw. Hartglas: Czy polska partja 
socjalistyczna również go nie uznaje? 

Św.: Nie, tylko komuniści. 
Adw. Hartglas: Poproszę obecnego 

tu posła Żuławskiego (P.P.S.) o wypo 
wiedzenie się w tej sprawie. 

Pos. Żuławski: Manifest marksow-
ski jest ideą przewodnią polskiej partji 
socjalistycznej, powiem więcei. jest on 
w całej rozciągłości uznawany przez 
P.P.S.-Frakcję Rewolucyjna. 

W dalszym ciągu zeznaie ieden ze 
stołecznych konfidentów, którv twier
dzi, że widywał Grynbauma na 

posiedzeniach partii. 
Przed zaprzysiężeniem teuo świad

ka jeden z obrońców zwraca uwagę, że 
świadek ten, karany kilkakrotnie za ko
munizm, jest obecnie pod śledztwem, a 
mocą ostatniego wyroku 

został pozbawiony praw. 
Po jego zeznaniach adw. poseł Hart

glas odczytuje zeznania jego. złożone w 
śledztwie. Wynika z nich. że pierwsze 
i drugie stoją ze sobą w sprzeczności. 
Świadek jest niezwykle skonsternowa
ny. 

Następnie zeznają świadkowie obro
ny z posłem Pużakiem (P.P.S.) na czele. 

Poseł Pużak zeznaje, że Grvnbauma 
znal, jako 

czynnego działacza P. P. S„ 
który poświęcał się specjalnie krzewie
niu sportu wśród młodzieży robotu. Był 
on, jak zeznaje pos. Pużak. nawet dele
gatem dzielnicy P. P. S. 

Poseł Żuławski nie przypomina so
bie dokładnie, by widywał na zebra
niach P. P. S. Grynbauma, iest to jednak 
usprawiedliwione tem, że poseł Żuław
ski bywał tylko na zebraniach związ
ków zawodowych, których iest preze
sem. 

Następnie zeznaje narzeczona Fryd-
berga aplikantka sądu okręgowego Po
la Segalewiczówna, która twierdzi, że 
narzeczony jej od szeregu miesięcy wy
cofał się całkowicie z życia polityczne
go 1 cale wieczory spędzał razem z nją. 

O godzinie 8.30 nastąpiła przerwa. 
Po przerwie nastąpiły przemówie

nia prokuratora i obrońców. Doczem 
sąd udał się na naradę. Wyrok ogłoszo
ny będzie dziś o godz. 10-ci rano. 

LoKatorzy żądają Kluczy od bram. 
Złodziej nie płaci „szpery". — Dozorca nigdy się nie rozbiera. — 
Budzimy nie tyiko Jego, ale żonę i dzieci. — 60 proc umiera na za
palenie płuc. — Robotnicy wychodzą o 4-ej. — Jak jest w Poznaniu. 

ais policyi i iakie niewygody stwarza to zarówno dla | wszystkim lokatorom jest dla dozorców 
dozorcy jak i dla lokatorów, by poiąć iak domowych bardzo uciążliwy, jest fatalny. 

' lu rozmów, 
Istnieje, jak wiadomo, przepis policyj 

ny, który głosi, że brany domów muszą 
być zamykane na noc o godzinie 11-ej 
wieczorem i otwierane rano o godz. 6-ej. 

Przepis ten miał na celu bezpieczeń
stwo życia i ochronę mienia obywateli 1 
dlatego został opatrzony klauzulą, że 
bramę powinien, zamykać i otwierać do
zorca, który będzie miał zakazane wpu
szczać osoby nieznajome, a tym sposo
bem ponosić będzie odpowiedzialność za 
kradzieże dokonane w domu. 

Czy ponosi taką odpowiedzialność fa 
ktycznie? Tyllko w bardzo drobnej czę
ści, co ostatecznie zupełnie zrozumiałe. 
Dla wykwalifikowanych złodzieji zam
knięcie bramy nie stanowi przeszkody do 
dostania się do wnętrza domów. Czynią 
to z powodzeniem prze/, dach, z powodze 
nlern stosują wytrychy, otwierając niemi 
z łatwością i przez nikogo nie spostrze
żeni bramę, a często są wypadki notowa 
ne ostatnio w kronikach policyjnych, że 
złodziej przed zamknięciem bramy, przed 
godziną ] 1-ą, wchodzi do domu i tam u 
krywa się, bądź w piwnicy, bądź na stry 
chu, czekając, póki życie w domu zamrze 
by móc przystąpić do swej pracy. 

W tych warunkach trudno mówić o 
odpowiedzialności dozorcy, a wraz z tem 
upada siłą rzeczy twierdzenie, że bezpie
czeństwo domu w nocy może być zacho
wane jedynie w tym wypadku gdy dozór 
ca posiadać będzie klucz. 

Wystarczy przyleć zastanowić się. 

niewspółmiernie w stosunku do nich są j I z wie 
korzyści, odnoszone z posiadania klucza k 

tylko przez dozorcę. 
W największe sloty, w najwięjksze mro 

zy, dozorca, który pracuje w ciągu całe
go dnia nad utrzymaniem porządku w do 
mu, musi. na wpół ubrany, zrywać się z 
łóżka na każdy dzwonek, spiesząc otwo
rzyć bramę spóźnionemu lokatorowi. 

Małe, niehigieniczne izdebki dla do
zorców w bramach, pod schodami zosta
ły już dawno zlikwidowane i celem przej 
ścia z mieszkania do bramy dozorca mu. 
si częstokroć przejść całe podwórze, nie
kiedy bardzo długie. 

Nie może on w ciągu 24 godzin rię roz 
bierać i całe swe życie śpi w ubraniu. Z 
drugiej strony nie może on ubierać się 
specjalnie do każdego lokatora, późno 
wracającego do domu, gdyż trwałoby to 
zbyt długo, a tymczasem dzwonek alar
mowy brzęczy bez przerwy, budząc żonę 
jego, dzieci, które chodzą już do szkoły i 
muszą wcześnie wstać Itd. 

Spieszy więc do bramy, nawpól ubra
ny, w rozchełstanej koszuli na piersiach, 
me zwracając uwagi na deszcz, błoto, 
śnieg czy mróz. A rezultat? 

Jak wykazała statystyka 60 proc, do
zorców domowych umiera wskutek prze
ziębienia się i zapalenia płuc. 

Obowiązek otwierania w nocy bramy 

przeprowadzonych 
przez nas mogliśmy wywnioskować, że 
chętnie zrezygnowaliby oni ze „szpery", 
t. j . zapłaty za otwierani* bramy, gdyby 
zwolniono ich z tego obowiązku przynaj
mniej od godziny 12-ej czy 1-ej. Nie nale
ży przytem zapominać, że dozorca już o 
6-ej rano musi być na nogach, by rozpo 

bryki, skoro świt, daleko przed godziną 
6-tą. Muszę tak samo budzić dozorcę. I 
dozorca ma słuszność, domagając się za
płaty za otwarcie bramy, skoro musiał 
specjalnie wstać i wyjść z mieszkania. A 
czyż robotnicy, zarabiający do 5 złotych 
dziennie, mogą pozwolić sobie na codzien 
ny wydatek 30 groszy za otwarcie bra
my? 

Zagranicą klucze od bramy wejścio-
cząć sprzątanie ulicy, aby zrozumieć, jak wej posiadają wszyscy lokatorzy, co abso 
okropnym jest dla niego skutek przepisu lutnie nie wpływa na zwiększanie się wy 
że tylko jemu, nikomu więcej, nie wolno padków kradzieży w domach. Po cóż zre

sztą sięgać po przykład aż z zagranicy, 
skoro w poznańskiem jest tak samo, sko
ro tam każdy ma klucz i obowiązek zam
knięcia bramy. 

Działają tu też momenty psychologi
czne. Mniej się wystrzegamy sami, gdy 
wiemy, że nas pilnują, aczkolwiek to pil
nowanie jest bardzo problematyczne i na 
odwrót jesteśmy czujni, gdy mamy świa
domość, iż pozostawieni zostaliśmy sami 
sobie. 

Inowacja, w postaci wręczenia kluczy 
od bram wejściowych lokatorom jest bar 
dzo pożyteczna, praktyczna i pilna. War 
to by się nad nią zastanowiły powołane 
czynniki. Ale niechaj sprawa nie utonie 
pod zielonem suknem ,niech będzie omó
wiona i załatwiona jaknojprędzej w imię 
interesu całej ludności, zarówno dozor
ców, jak i tysięcznych rzesz lokatorów. 

Sum. 

mieć klucza od bramy. 
A teraz odwrotna strona medalu. Ci, 

którzy z tamtej strony bramy muszą wy
czekiwać na mrozie i słocie. Lokatorzy. 
Tego tłumaczyć chyba nie należy. Niema 
bodaj człowieka, który nie doświadczył 
na własnej skórze przyjemności czekania 
przed bramą. Można czekać niekiedy 
bardzo długo, dzwonek się poprostu ury
wa, a dozorca, znużony ciężkim snem, 
nie słyszy, lufo też właśnie umiera się, foy 
się nie przeziębić. 

Niema chyba nikogo, kto nie znajdo
wałby się choć raz w takiej sytuacji, kto 
nie kląłby wówczas i nie złorzeczył, trzę 
sąc się z zimna i przestępując z nogi na 
nogę. To są sprawy znane wszystkim, ai 
nadto dobrze, by trzeba było je specjal
nie tu uwypuklać. 

Albo inne sytuacja. Łódź jest miastem 
przemysłowem. W każdym niemal domu 
mieszkają tu robotnicy, śpieszący do ia-
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i podpalacze. 
(DOKOŃCZENIE). 

Herszt bandy Kaczmarek nie przy
wiał się jedynie do napadu na folwark 
sióstr Stefanii i Kazimiery Lebelt. twier
dząc, że przybył tam wraz z Szczeciń
skim, gdyż 
był przez obie kobiety zaproszony na 

herbatę. 

Zabójca b p . Króla. 
Następny z kolei zeznaje morderca 

b. p. Michała Króla, Roman Szczeciń
ski, który w czasie przesłuchiwania 
herszta bandy objawiał duże zdenerwo
wanie. Na wszelkie zadawane mu przez 
przewodniczącego pytania odpowiada 
podnieconym głosem. 

Szczeciński przyznaje sie do wszy
stkich zarzucanych mu przez akt oskar
żenia czynów, za wyjątkiem tvch, w 
których jest mowa o użyciu broni. 

Jako następny, przesłuchiwany jest 
oskarżony Franciszek Kukula. Przyzna
je się on do zarzucanych mu czynów, 
lecz przez cały czas podkreśla, że nje 
zdawał sobie sprawy z tego co czyni 
i działał jedynie za namowa Kaczmarka. 

— Dawniej kradłem* lecz nigdy nie 
zajmowałem się napadami, mówi oskar 
żony. Byłem niedoświadczony i nie wie
działem co mnie czeka. 

Po k a ż d y m dokonanym na
padzie przy rabunku, otrzymywałem od 
Kaczmarka po kilka złotych. Bywały 
wypadki takie, że Kaczmarek odbierał 
ode mnie już po godzinie dane mi pienią
dze. 

W sprawie napadu na Nowaka, oskar 
żony Kukula zeznaje, że wiedział o pla
nowaniu napadu, lecz nie brał w nim 
udziału, gdyż w tym czasie zaiety był 
z polecenia Kaczmarka zakopywaniem 
w polu kasetki, pochodzącej z poprzed
niego rabunku. 
Podpalenie zabudowań Skowrońskiego 

dokonał oskarżony za namowa Antonie 
go Nowaka, który ża czyn ten dał mu 
20 złotych. 

Z pozostałych oskarżonych niektó
rzy przyznają się do inkryminowanych 
im czynów, niektórzy zaś wszystkiemu 
zaprzeczają. 

Idei Cygielman twierdzi, że do ban
dy nie należał. Podczas napadu w Alek
sandrowie siedział w areszcie i 

nie znał nikogo z szajk] Kaczmarka. 
Osk. Szubert przyznaje sie do przyj

mowania udziału w podpalaniu stodoły 
Skowrońskiego,lecz zaznacza że uczynił 
to po pijanemu. Przyznaje sie również 
do udziału w niektórych kradzieżach. 

Syn przeciw O"EU. 
Jan Kaczmarek, syn herszta bandy, 

przyznaje się jedynie do popełnienia kra 
dzieży w budce kolejowej. Do innych 
kradzieży nic przyznaje sic. 

— Nie wiem dlaczego ojciec mnie o-
skarża. Prawdopodobnie Jest na ranie o 
coś zły. 

Osk. Koralewski nie przyznaie się do 
należenia do bandy. Kradł iedvnic do 
spółki ze Szczecińskim, lecz nic wspól
nego z banda. Kaczmarka nie miał. 

Osk. Bogucki nic przyznaje się, do 
należenia do bandy i. twierdzi, że został 
jedynie dlatego wsypany przez Kacz
marka, żc w swoim czasie zrobił na nie
go doniesienie do i>plicji. 

Osk. Fuks nie przyznaje sie do winy, 
twierdząc, że Szczeciński podaje gó 
prawdopodobnie jako wspólnika jedy
nie dlatego, że ukradł on w swoim cza
sie Szczecińskiemu rewolwer. 

Oskarżeni Hajduga, Szymański i Gin
ter przyznają się do winy, potwierdza
jąc zeznania złożone w śledztwie. 

Pozostali członkowie bandv oskarżę 
ni o udzielanie bandytom schronienia i 
pomocy w ich zbrodniczej działalności 
nie przyznają się do winy, twierdząc, że 
nabywali od członków bandy różnego 
rodzaju przedmioty, nie wiedzieli Jed
nakże, że przedmiot- te pochodzą z kra 
dzieży. 

Po przesłuchaniu oskarżonych,-sąd 
przystąpił do badania pierwszei grupy 
świadków. 

W dniu dzisiejszym dalszy ciąg roz
praw. Bas.... 

Po krótkich i ciężkich cierpieniach zmarł dnia 24-go 
września r. b. nasz najukochańszy i nieodżałowany 

B. •». 

Szoia 
L E W K O W I C Z 
przeżywszy lat 46. 

'. Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi w środę, 
dnia 25-go września o godz 12-ej w poł. z'domu żałoby przy 
ul.-6-go-Sierpnia (Benedykta) 14, o czem zawiadamia pozostała 
w nieutulonym żalu 

Stroskana Rodzina. 

Z powodu śmierci 
b. p. 

Różu Barcinskief 
wyrazy szczerego współczucia Rodzinie składa 

F I R M A 

3 . Prywln I H. Finklel 

Po długich i ciężkich cierpieniach zmarł w Żywcu dnia 18 b. m. 
b. p. 

Z y g m u n t R o z e n c w a j g 
• przeżywszy lat 87 i tamże pochowany został. 

Pozostają w głębokim smutku 

CórKa, Zięć, Wnuk, Wnuczka i Rodzina. 

Samobójstwo w Kuratorium. 
Po burzliwej rozmowie z urzędnikiem, inte-

resantka otruła się esencją octową. 
Wczoraj w godzinach.południowych 

do lokalu kuratorjum szkolnego okręgu 
łódzkiego przy ul. Piotrkowskiej nr. 104 
przybyła jakaś młoda, dwudziestokil-
koletnia, elegancko ubrana kobieta, 
która, po zasiągnięciu informacji u woź 
nego, została skierowana do jednego z 
urzędników kuratorium.-

W czasie rozmowy z urzędnikiem 
przybyła objawiała, wielkie zdenerwo
wanie. Spokojna początkowo rozmowa, 
przybrała po kilku chwilach bardzo 
burzliwy charakter. 

W pewnym momencie młoda kobie
ta wyjęła nerwowym ruchem z toreb
ki małą buteleczkę, zawierającą jakiś 
płyn i wypiła całą zawartość. 

W kancelarii kuratorium powstał nie
opisany zamęt. Rzucono się na ratunek 
wijącej się w bólach na podłodze mło

dej kobiecie i .jednocześnie zawezwano 
pogotowie ratunkowe. 

Przybyły na miejsce tragicznego wy 
padku lekarz pogotowia stwierdził, że 
desperatka, którą, jak się później oka
zało, była 23-letnia Pelagja Szklarska, 
zamieszkała przy ul. Wysokiej nr. 24, 
napiła się esencji octowej. 

Po przepłukaniu desperatce żołądka 
przewieziona została ona w stanie nie 
przytomnym do szpitala św. Józefa. 

Policja prowadzi energiczne docho
dzenie celem ustalenia powodu tego 
rozpaczliwego kroku. 
OOOOOOCXXXXXXXX9000000000CXXXXX» 

CASINO 
Dziś i dni n a s t ę p n y c h ! 

Wielki film mistrzowskiej reżyserji ERNESTA LUBICZA p. t. 

Książe Student 
(ALT HEIDELBERG) 

W rolach głównych: 

RAMON N0UARR0, Norma Shearer. 
Film tchnący wytwornym smakiem, wyrafinowaną kulturą artys

tyczną, przepojony romantyzmem i poezją. 

Specjalna ilustracja muzyczna L. KANTORA. 

Pocz. seansów o g, 4 3 0 , 6, 8 I 10 w. 

Rald wojewódzki 
łódzkiego Automobil-Ślubu. 
W nadchodzącą niedzielę, dnia 29-go 

września, urządza Łódzki Automibil-
Klub jazdę konkurencyjną zamkniętą dla 
swoich członków, pad nazwą „Raid wo
jewódzki ŁAK". 

Uczestnicy muszą przejechać nastę
pującą marszrutę: Łódź—Zgierz—Ozor
ków — Łęczyca — Dąbie — Koto—Som- : 
polno — Ślesin — Słupca — Konin—Ry- : 

chwal — Zbiersk — Stawiszyn — Ka
lisz—Opatówek— Błaszki — Sieradz— 
Zduńska Wola—Widawa—Łask—Wa-
dlew — Piotrków. Cała trasa wynosi " 
390 kilometrów. 

Raid tegoroczny różni się zasadniczo 
wiele od zeszłorocznego, jakkolwiek re
gulamin jest oparty na tych samych wa
runkach, z wyjątkiem kontroli. 

W obecnym raidzie nie będzie kontro
lerów ną wozach, lecz zato będą punkty 
kontrolne tajne. Cala trasa podzielona 
jest na cztery etapy. Szybkości średnie 
dopuszczone są jako maximum 60 kim., 
jako minimum 35 kim. ną godzinę. Szyb
kości nie będą deklarowane przez ucze
stników, jak to miało miejsce w ubie
głym roku, tylko szybkość osiągnięta na 
pierwszym etapie obowiązuje już na
stępne. 

Odchylenie procentowe od szybkości, 
jaką zawodnik osiągnął między startem 
a pierwszym tajnym punktem kontrol
nym (szybkość pierwszego odcinka) sta
nowi, podstawę obliczenia. 

Porównywane będą wszystkie odcin
ki. Etap I-szy tajny będzie co do miejsca, 
jawny będzie co do kontroli. Pozostałe 
etapy będą tajne pod jednym i drugim-
względem. Uczestnik obowiązany jest za
trzymać samochód na znak dany przez 
kontrolera zieloną chorągiewką i dać po
twierdzić na karcie kontrolnej czas oraz 
dystans w kilometracsh. Każdy bowiem, 
uczestnik otrzymuje przed startem, kartę 
kontrolną, wypełnioną przez kierownic-, 
two raidu i służącą do zapisów kontroli. 
Karty kontrolne, odpowiednio wypełnio
ne, wręcza uczestnik kierownictwu raidu 
po ukończeniu raidu. 

Każdy zawodnik winien odbyć całą 
trasę raidu zapomocą siły pędnej swego -
silnika/W:razie jakiegoś wypadku, iedy-, 
nie obsada wozu może wziąć udział w 
pracach związanych z uruchomieniem 
go. Użycie obcej pomocy karane będzie 
100 pkt. karnemi. 

Każde 2 proc. różnicy między średnią 
szybkością, ustaloną na pierwszym od
cinku a średnieml szybkościami na po
szczególnych dalszych odcinkach odpo
wiadają jednemu punktowi karnemu. 
Regulamin przewiduje punkty karne za 
cały szereg wykroczeń: przeciwko prze
pisom ruchu kołowego, uszkodzeniom 
wozu, wykazanie na którymkolwiek od
cinku szybkości średniej mniejszej, niż 
35 kim., lub większej, niż 60 kim. Dalej 
jeśli jeden zawodników zboczy przez 
omyłkę z przepisanej marszruty, to etap 
będzie się liczył jako przebyty tylko pod 
warunkiem powrócenia do miejsca, gdzie 
nastąpiło zboczenie z marszruty i odby
cia etapu w warunkach czasu, przewi
dzianych regulaminem. 

Marszruta będzie wskazywana przez 
policję i służbę drogową, jednak ŁAK nic 
bierze na siebie za to żadnej odpowie
dzialności, albowiem zawodnicy wtnni 
w zasadzie posługiwać się mapą. Brak 
znaków, fałszywe wskazywanie lub nic-
wskazywańie trasy etapu, nie mogą być 
przedmiotem protestu lub zażalenia. 
Start nastąpi według dyrektyw startera, 
przy ul. Al. Kościuszki róg ul. św. Anny 
w odstępach 3-ch minutowych. 

Klasyfikacja uczestników przeprowa
dzoną będzie na podstawie algebraicznej 
sumy otrzymanych punktów ujemnych. 

Dla zwycięzców ŁAK przewidział 
szereg cennych nagród. Przewidzianych 
jest siedem nagród, m. in. nagroda ŁAK, 
nagroda komisji sportowej ŁAK, oraz 
nagroda p. E. Gołkonta. Wszyscy : za
wodnicy, którzy ukończą raid otrzymaj;) 
pamiątkowe plakiety. 
Przygotowania do niedzielnei interesu

jącej imprezy naszego Automobil-KUńm 
są w pełni. Sądząc z tych prac przygoto
wawczych, impreza niedzielna winna się 
skończyć sukcesem organizatorów. 

W dniu wczorajszym, pierwszym cn 
do zapisów uczestników do raidu woje
wódzkiego, zanotowano dziewięciu na
stępujących zawodników: 1) Karsch, 
2) Gerhard, 3) Tcsche, 4) Wolf, 5) 
Schicht, 6) Cheshire, 7) Blaszkowiski, 
S) Plihal i 9) Kebsch. 
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Pabianice. 
TEATR W PABJANICACH. 

Teatr łódzki zgodnie z umową za
wartą z magistratem, zjechał do Pabja 
nic w pełnej obsadzie, przywożąc ze 
sobą efektowne kostjumy i wszystkie 
łódzkie dekoracje. Dyrekcja teatru w 
Pabianicach ze swej strony zaopatrzy
ła scenę w liczne udoskonalenia tech
niczne, tak iż przedstawienie wypadło 
niemniej pięknie jak w Łodzi. Widow
nia zatłoczona doborową pubilczno-
ścią nie szczędziła uznania zarówno pod 
adresem dyrekcji teatru łódzkiego, jak 
I magistratu m. PabjaruC 

POŚWIECENIE NOWEJ 7-o KI- SZKOŁY 
w DŁUTOWIE. 

W ubiegłą niedzielę, dnia 22 b. m. we wsi 
Dłutowie pow- Łaskiego odbyła się doniosła uro 
czystość poświęcenia nowego wielkiego gma
chu siedmioklasowej szkoty powszechnej-

Szkoła przedstawia duży budynek murowa
ny jednopiętrowy, obejmujący 8 Was wykłado
wych, pokoje nauczycielskie, klasy pomocnicze, 
salę gimnastyczną, natryski i t- d. Budynek jest 
skanalizowany l posiada wodociągi. 

Budowę sz.kołv rozpoczęto w roku 1927. 
Dzięki wydatnej pomocy rządu, licznym ofia
rom dziedzica dlutowskiego p. Eiserta, który na 
szkołę ofiarował 20 tys. zl. oraz energicznym 
zabiegom komitetu budowy z wójtem p. Śnia
dym, kierownikiem szkoły p. Sosnowskim I in
spektorem szkolnym p. pteikiem na czele dzieło 
budowy pięknego nowoczesnego gmachu szkol
nego doprowadzono w szybkim tempie do 
końca. 

Poświęcenia dokonał specjalnie na te uro
czystość-przybyły J. E- Ks. Biskup Tyin.ienitc-
kt. Pozatem uroczystość przybyciem swem u-
świetnili: starosta łaski P- Wallas, przedstawi
ciele kuratorium p- nacz- Pfeifer. p. wizytator 
Podgórski, prezydent m. Pabjanic p. Orłowski, 
burmistrz nr Łasku p. Brzeziński, przedstawi
ciele rady szkolnej p. dr. W. Eichjer i p- Szeier, 
przedstawiciele okolicznego duchowieństwa, na
uczycielstwa. 

Po poświeceniu gmachu szkolnego J. E. Ks. 
Biskup Tymienieckl wygłosił do zebranych go
ści podniosłe przemówienie, w którem podkre
ślił zasługi miejscowego komitetu budowy oraz 
znaczenie szkolnictwa w dziale odbudowy mo
carstwowego stanowiska Polski. 

Następnie przemawiał p. starosta Wallas, któ 
ry zachęcał obywateli gminy Dłutów do nie-
szczędzenia wysiłków dla dobra szkolnictwa, 
poczem wzniósł okrzyk na cześć Rzeczypospo
litej, Prezydenta Mościckiego i Marszałka Pił
sudskiego. Tłumy zebranej ludności podchwyci
ły gorąco okrzyk, a orkiestra dłutowskiej stra
ży pożarnej odegrała hymn narodowy. 

Po uroczystościach odbył sie wspólny obiad 
w którym wzięli udział goście i przedstawiciele 
miejscowej ludności. 

Stan finansów samorządu m. Łodzi. 
Według zestawień rachunkowych 

wydziału finansowego, dochody zwy
czajne zarządu miejskiego w m. lipcu 
r. b. wyniosły zł. 2.638.645.57 (od pocz. 
roku budżetowego zł. 9.151.596.55), do
chody nadzwyczajne z aserwatami i za
liczkami zł. 6.433.714.98 (od początku 
roku budżetowego zł. 18.207.374.761. 

Ogółem po stronie dochodów zł. 

Zubr z&bif bizona 
w czasie transportu 

Warszawa, 24 września. 
Z pośród sześciu żubrów, umieszczo 

nych w ogrodzie zoologicznym na Pra
dze w depozycie ministerjum rolnictwa, 
dwa zostały przewiezione do rezerwa
tów puszczy Białowieskiej, celem wy
próbowania, jak zwierzęta hodowane w 
ogrodzie zoologicznym, będą się akli-
matyzowały w tamtejszych wafnnkach. 

Ujęcie żubrów i naładowanie ich do 
wagonów nastręczało poważne trudno
ści ze względu na siłę i dzikość okazów. 
W nocy jeden z żubrów silnem uderze
niem rogów, wywołał krwotok wew
nętrzny u bizona, przebywającego z 
nim razem i sprowadzonego specjalnie 
dla jego towarzystwa. Wskutek krwo
toku, bizon padł wkrótce potem nie
żywy 
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9.071.360.55 (od początku roku budże
towego zł. 27.358.971.31). 

W tymże okres; J (lipiec 1929 r.) wy 
datki zwyczajne wyn. zł. 1.647.197.79 
(oo! początku roku budżetowego złotych 
6.671.560), wydatki nadzwyczajne wraz 
z aserwatami i zalicz, zł. 3.867.381.78 
(od początku roku budżetowego złotych 
15.197.724.42). Ogółem po stronie wy
datków zł. 5.514.579.57 (od początku ro
ku budżetowego zł. 21.869.284.42). 

W m. sierpniu b. r. dochody zwyczaj 
ne zarządu miejskiego osiągnęły cyfrę 
zł. 2.673.526.28 (od początku roku bu
dżetowego zł. I1.825.122.C3), dochody 
nadzwyczajne wraz z aserwatami i za
liczkami zł. 2.991.907.15 (od początku ro 
ku budżetowego zł. 16.690.631.64). Ogó
łem po stronie dochodów zł. 5.655.433.43 
(od początku roku budżetowego złotych 
28.515.754.47). 

W tymże okresie (sierpień 1929 r.) 
suma wydatków zwyczajnych wyniosła 
zł. 1.665.223.38( od początku roku bu
dżetowego zł. 8.336.783.38), suma wy
datków nadzwyczajnych wraz z aserwa 
tami i zaliczkami zł. 3.S59.625.95 (od po
czątku roku budżetów, zł. 18.673.106.04) 
Ogółem po stronie wydatków złotych 
5.524.849.34 (od początku roku budżeto
wego zł. 27.009.889.42). 

A 
JiiaścUieltza fatonu 311 ód 

Róża $urk isowa 
p o w r ó c i ł a % & a r ą f £ a 

z modelami na sezon jesienny i zimowy. 

SiotKfcowsfta 88. tel. £9-71 

R * T O A L E T O W E % & , 
K Ą P I E L O W E % 
DO G O L E N I A 

SHAMPOON 
O ZAWARTOŚCI 

ŻÓŁTKA J A M KURZEGO 

11.56—12.05 — Sygnał czasu, hejnał mariacki 
12.05—12.50 — Koncert z płyt gramofonowych. 
12-50 — Wiadomości z P. W. K. 13.00 — Komu
nikat meteorologiczny. 15.40 — Komunikat go
spodarczy. 16-15 — Koncert z płyt gramofono
wych. 17.25 — Skrzynka pocztowa, 17.50 — Os
tatnie nowiny z wystawy. 18-00 — Koncert po
palamy. 19.00 — Rozmaitości. 19.25 — Komu
nikaty: rolniczy i meteorologiczny oraz „Skrzyń 
ka pocztowa rolnicza" — wygł. inz. Wacław 
Tarkowski. 19.56—20-05 — Sygnał czasu. 2O.05 
— Odczyt z Krakowa. 30.30 — Koncert solistów. 
Jerzy Lefeld ffortep.). 21.30 — Słuchowisko z 
Wilna. 22.J5—2220 — Komunikaty: meteorolo
giczny, policyjny i sportowy. 22.45—23-45 — Mu 
zyka taneczna z Wilna. 

naucz. muz. 
w z n o w i ł a l e k c i e 

a r y f o r t e p i a n o w e ! 
Radwańska 2, parter 

tel. 9-80. 

Gabinet kosmetyki 
leczniczej i toaletowe! 

Absolwentki wydziału lekarskiego Uni
wersytetu Odeskicgo 

Z. SZUMbBE 
Zielona 17 

p o w r ó c i ł a z W i e d n i a . 
Usuwanie wszelkich defektów cery. Ma 
saźe Pielęgnacja włosów, Usuwanie 

łupieżu, Beaulć. 
Godziny przyjęć 10—2 4—8. 

nrzy Lecznicy ..UNITAS" w Łodzi, ul. 
Pusta 19 

O t w i e r a nowy zapis 
uczennic 

Wymagane świadectwa 7-niio klaso 
we szkoły powszechnej. 

Początek zajęć w pierwszej poło-
w l ę p ą ź d z l ę r n l k ^ 

BIURALISTKA 
młoda, inteligentna z maturalncm 

wykształceniem pisząca 
na maszynie 

p o s z u k u j e 
p o s a d y * 

Łaskawe oferty do adm. „Repu
bliki" sub, . 1 . R. 120" 

Story i Kapa 
ręcznej roboty filet okazy|nie 

do sprzedania 
GDAŃSKA Mr. 4 3 m 5 

Psuli i s i li iiiii 
na przedpołudniowe godzii". Znam 
korespondencję polską t piszę na ma-
izynle-

Ołerty ..L L, do adm. 
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Reklamy iwiefine 
w Parku Kolejowym 

Na mocy koncesji, wydanej przez MAGISTRAT m. ŁODZI 
urządzamy 

r e k l o m y i w i e f i n e n a s l u p a c h 
m l e f s k t e o o p a r k a n u , 

otaczającego Ogród Kolejny ze strony ulic: Narutowicza, Kl in 
skiego i Skwerowej. 

Park Kolejny znajduje się przy samym dworcu, między 
trzema najruchliwszemi ulicami naszego miasta. 

Reklamy świetlne, wykonane najestetyczniej, oświetlone 
będą od zmroku w przeciąqu całej nocy. 

Reklama św.et lna fest tania i celowa. 

Reklamy i i i t i lu w Parku i i m m 
Sienkiewicza 39, tel. 24*47. 

Srzez Ministerstwo 
zewnętrznych 

i l e m i a n a 19. 
s / m u mniwu z * ™ t r 

A . R Y D E L ? : ? : „ „ 6 8 - 9 2 . 
Powróc i ł a z P a r y t a . 

Zapisy przyjmuje codziennie od godz. 10—7 wleci, 
3O0O0OfXXXXXXXXXXXXX>CXX)00000C00CXXXXX> 
mm mmmm Dra nam Lew DIODOWEJ 

CEGIELNIANA 6 , f ron t 1 p. 
Informacje i zapisy codzienni* od 10—8 witej. 

Moniuszk i 11, 
telefon 63-22. 

Choroby skórne 
i weneryczne elek-

troterapia. 
Przyjmuje od 8—10 
i od 5 — 8 wiece. 
w" nledz- od 10—1 

l i l l l l l l l l l i l l l l l l l l l 
DR. MED. 

Stefan Warszawski 
chor. wewn. specj. żołądka 

i kiszek 
Piotrkowska 55, tel. 12-14. 

w Lecznicy Piotrkowska 157, 
godz. 3—4 

POWRÓCIŁ. 

Mieszkanie 
d o w y n a l e c i a * 

2 pokoje z kuchnią z wygodami-1 po
kój z kuchnia na H-!em piotrze'przy 
ul. Piotrkowskiej niedaleko Głównej. 
Wiadomość Leon Fuchs, Juljusza 13. 
II piętro od 4—3 t pól pp. 

Lebarz-Denlysla 

SzczeciAsKa 
Dl. StiDkiewicza4Q 

p o w r ó c i ł a 
Przyjm. 10—12 
I i 4 - 6 . 

LECZNICA 
LEKARZY SPECJALISTÓW 

I GABINET DENTYSTYCZNI 
PRZY GÓRNYM RYNKU 

PiotrKowsKa 294. tel. 22-89 
(przy przystanku tramw- pabianickich) 
Czynna od 10-eJ rano do 7-ej wiecz-
w niedziele i święta do 2-ej po pol-
Wszystkie specjalności I dentvstyka. 
Kąpiele świetlne, lampa kwarcowa, 
elektryzacja, Roentgen, szczepienia, 
analizy (moczu. kału. krwi, plwocra. 
wydzielin itd). Operacie, opatrunki 

Wizyty na miasto. Porada 4 zl. 
Porada dentystyczna oraz wenerolo-
glczna dla chorób skórnych l wene

rycznych 
5 1 Ł P T S 

NIEMIECKI gruntowny: gramatyka, li
teratura, konwersacja, korepetycja. 
Specjalny kurs dla biuralistów. Pomór 
ska 22, front I p- m. 4 od 2—4-jjo pol. 
Proszę drzwonić. 29 

I A R T R E T T C T - R E U M A T T C T t 

nie bierzcie za wodą 

VICHY CELESTINS @@ 

lekarz - Dentysta 
i i i 

• naturalnego źródła Rządu Francuskiego 
wód fabrykowanych aztucznle 

noszącgch nieprawnie nazwę VJCBT 

Żadajel* 
" V I C H Y 

marki 
J & T A T ' 

PiotrKowsKaSl 
tel. 21-23. 

Godz. przyjęć 3—7 

Rutynowany 

pnlsko-niemiecki t 
dokł. znajpmośclą 

any. i franc. poszu
kuje posady, ewtl. 
na godziny- Oferty 

do redakcji sub 
.Skromne wymaga
nia". 

i u .n n r m i u • • • • • • • • • • I J L U O . I I L U U 

: ł i c h e n k i 

poleca 
.Koźminek 

Giówna 01 

YKItiowo-[egielDiBD3 29 
s e w i l l a . 

Rutynowana 

z dyplomem kon
serwatorium w Lip
sku udziela lekcji 
gry fortepianowej. 
Tamie pianino do 
ćwiczenia, SienWie* 
wicz* 37, m. 3$ 

http://ijluo.ii
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25 WRZEŚNIA 1929 KURJER HANDLOWY IWllKPIUlI 
Łódź 

25września 1929 

Bilans handlowy włókiennictwa. 
Niedawno omawiając na tem miej

scu bilans handlowy włókiennictwa — 
stwierdzaliśmy, iż aktywizacja tego bi
lansu jest w dużej mierze następstwem 
doraźnej samoobrony przemysłu przed 
kryzysem; zwracaliśmy uwagę na ro
lę, laką w tej aktywizacji odgrywa zma
lenie przywozu surowca bawełnianego 
oraz na wzrost eksportu wełnianego, 
którego rentowność musiałaby być do
piero wyświetloną. 

Obecnie w ostatnim numerze „Prze
glądu Gospodarczego" czytamy artykuł 
naczelnego publicysty tego pisma (ER), 
który tę sama tezę uogólnia dla całego 
naszego bilansu handlowego. Teza tego 
artykułu jest mianowicie następująca: 

1. Wzrost wywozu artykułów go
towych jest następstwem depresji, ogar
niającej wewnętrzny rynek zbytu? te 
gałęzie wytwórczości, które nie dosto 
sowały się odrazu do zmniejszonej po
jemności rynku zmuszone zostały dla 
uruchomienia się szukać ratunku naze 
wnątrz. 

2. Aczkolwiek przywóz, który po 
siada głównie charakter inwestycyjny, 
dale] utrzymuje się na niezmienionej wy 
sokoścl — nie znaczy to jednak, Iż ta 
strona bilansu handlowego uniknęła 
wpływu kryzysu; przeciwnie spodzie
wać się należy zmalenia tego importu; 
jedynie uległo to naturalnemu opóźnie
niu, ponieważ tranzakcje w tych towa
rach są dokonywane z dłuższym termi
nem dostawy 1 obecnie dostarcza się 
prawdopodobnie maszyny, przyrządy, 
środki komunikacji I t. p. zamówione 
jeszcze w poprzednim okresie. 

Teza co do wzrostu wywozu 1 hlpo 
teza co do ewentualnego zmalenia Im 
portu wydaje się nam dostatecznie uza 
sadnloną I słuszną; niewątpliwie tłutua 
czy nam przebieg wydarzeń. 

W końcu roku 1927 I w roku 19281 
opinja publiczna niepokoiła się ogrom
nie biernością bilansu handlowego; wi
działa w niej groźbę powikłań"dla życia 
gospodarczego. Wysuwano bardzo ener 
gtcznle hasło samowystarczalności. 

Już wtedy pisaliśmy, że wszystko to 
trzeba przyjmować z dużeml zastrzeże
niami. Struktura gospodarstwa naszego 
przesądza w sensie ujemnym możność 
zachowania czynności bilansu w okre
sach Istotnego rozwoju gospodarcze
go, powodującego w naszych^ warun
kach* wzrost przywozu surowca prze
mysłowego dla przemysłu przetwórcze
go, wzrost przywozu artykułów Inwc 
stycyjnych, wzrost przywozu szeregu 
gotowych towarów w kraju nlewyra 
bianych w związku ze wzrostem siły na 
bywczej; jednocześnie — zmniejszenie 
eksportu towaru gotowego krajowego 
znajdującego łatwiejszy ł rentownie} 
szy — bo nie dumpingowy — zbyt we
wnątrz państwa. 

Rok 1925, rok mocnego kryzysu był 
rokiem wydatnej poprawy bilansu. 

Głównym odcinkiem, na którym mo
że mieć miejsce aktywizacja w okresie 
ożywienia Jest, jak nas o tem przebieg 
wypadków przekonywa, produkcja go
spodarstw rolnych. W grę wchodzi atoli 
— zwłaszcza przy produkcji roślinnej — 
także czynnik losowy i przypadkowy; 
oczywiście wysiłek nasz musi iść w kie 
runku najistotniejszego wzmożenia pro
dukcji 1 wywozu innych działów pro
dukcji wiejskiej. Zresztą i w tej dziedzi

nie poprawa wewnętrznego zbytu w 
sposób zgoła naturalny osłabia parcie 
nazewnątrz. 

Okres wysokiego stanu bierności bi
lansu byt zarazem okresem niepokojów 
o losy waluty. Uważaliśmy Już wtedy, 
iż szerzący ten niepokój zapoznają fakt, 
że biernemu bilansowi w okresach roz 
woju gospodarczego towarzyszy wielki 
napływ kredytów finansowych 1 towaro 
wych, będący najskuteczniejsza obroną 
bilansu płatniczego. 

a. 

Podwyżkę cen towarów białych 
przeprowadza tow. akc I . K. Poznański. 

Wyniesie ona do 2 i pół proc. 
Zmiany, jakie w ostatnich tygodniach zaszły na rynku manufaktury baweł 

nianej wywołują zdrowe objawy w polityce sprzedażnej niektórych firm. 
Począwszy od dnia dzisiejszego tow. akc. 1. K. Poznański 

PODNOSI SWÓJ CENNIK NA BIAŁE TOWARY 
w granicach od 2 — 2X/2%. 

Biorąc pod uwagę fakt,, iż ceny towarów białych zostały w ubiegłym se 
zonie obniżone w granicach do 7%, poniżej podstaw racjonalnej kalkulacji, po
sunięcie firmy Poznański należy uważać za wydatny krok w kierunku uzdro 
w]en{a naszej sytuacji rynkowe]. 

dyskonto nadml tanieje. 
Jest to iv tomu m obianem sytuacji 

n> manufaMuKze. 

częściowe i całkowite, plany, kosz
torysy przyłączeń domów do sieci 
kanalizacyjnej miejskiej wykonywa 
szybko, solidnie i na dobrych wa

runkach 
KONCESJONOWANE BIURO 

RAWICKI i WINTER 
INŻYNIEROWIE 

41, KI. 72-91 

Na miejscowym rynku dyskonto
wym w dalszym ciągu utrzymuje się 
słaba tendencja. Dyskonto pierwszo
rzędnego materjału wekslowego zosta
ło ponownie obniżone i utrzymuje się 
w ostautnich dniach na poziomie od 1,30 
do 1,45 proc. w stosunku miesięcznym. 

Materjał średni chętnie jest dyskon
towany po 1,60 do 1,75. Dotkliwie daje 
się we znaki na rynku brak weksli pier 

Sowieckie rozmowy 
o manufakturze łódzkiej. 

Wczoraj przybyli do Łodzi przedsta 
wiclele sowieckiej misji handlowej z 
Warszawy w osobach pp. Heiligmana i 
inż. Mandelstama. P. Heiligman jest t 
zw. „specem", t. j . rzeczoznawca, zaś 
inż. Mandelstam kierownikiem działu 
zakupów misji, do prowadzenia pertrak 
tacji z firmami. 

Delegaci „Torgpredstwa" odwie
dzili wczoraj kilka wielkich przedsię
biorstw przemysłu bawełnianego oraz 
fabrykantów chustek wełnianych. Są to 
wstępne rozmowy, które w pierwszym 
rzędzie mają za zadanie zorientowanie 
misji co do możliwości poczynienia za
kupów chustek. Zdaje się, Iż obscnle 
chodzi o rozszerzenie dawniej dokona
nych tranzakejh 

Dolar 8,88. 
Na rynku walutowym w dalszym 

ciągu panuje absolutna cisza. Dolar bez 
najmniejszych wahali utrzymuje się na 
poziomie 8.87 w płaceniu I 8.88 w żąda
niu. Zaofiarowanie materjału dolarowe
go znacznie przewyższa potrzeby ryn
ku. Obroty minimalne. 

Na rynku papierów I akcyj Identy
czna sytuacja. Nawet listy zastawne m. 
Łodzi, któro poprzednio budziły pewne 
zainteresowanie, są w zaniedbania. 
Kurs akcji tramwajów łódzkich oscylu
je około 270 dolarów za sztukę, przy
czem w związku z emisją, nastrój ryn
ku w stosunku do tych akcyj nie Jest 
jeszcze skonkretyzowany. 

wszorzędnych, na długie terminy. Po 
daż materjału średniego jest nieznaczna 

W związku z tem posiadacze wolnej j 
gotówki bezskutecznie poszukują wek-l 
sil nadających się do dyskonta. TRAT-
DOLAROWYCH BRAK ZUPEŁNIE W 
OBIEGU. 

W związku z ograniczoną podażą 
materjału wekslowego, tranzakcje dy-
skonterskie na rynku są minimalne. 

B a w e ł n a . 
Na kształtowanie się cen bawełny wpływa w 

tym roku więcej niż kiedykolwiek konsumeja. 
Okazało się to wyraźnie po ogłoszeniu przez 
amerykańskie ministerstwo rolnictwa szacunku 
zbiorów. Szacunek tan (14.825.000 bel) byt o 
3/4 miljona bel niższy od oficjalnego zacinku 
sierpniowego, Ucz przejściowa zwyżka kursu 
bawełny wkrótce znowu ustąpiła pod wpływem 
silniejszego nacisku sprzedawców. Obiity przy
wóz jest skutkiem wczesnych żniw. Natomiast 
rynek nie jest dostatecznie chłonny. Zdaje się, 
ze przemysł i handel zachowują się bardziej niż 
kiedykolwiek wyczekująco i w dyspozycjach 
swych są bardzo ostrożni. Speojaine sprzyja, 
jące zakupom okoliczności nic zachodzą tez 
jeszcze obecnie. Ostateczny wynik zbiorów za
leżny jest w dużym stopniu od warunków atroo 
sferycznych w czacie bieżącej kampanii zbio
rów, zwłaszcza od tego czy wcz-s.ie c/y t łż 
późne mrozy opóźnią lub przyśpieszą akres dej. 
rzewania. 

Sytuacja statystyczna atala się jasną, dzięki 
ogłoszonym niedawno przez Międzynarodowy 
Związek przędzalń i tkalni bawciohnyrm w Man 
eheaterze statystykom światowego spożycia i 
zapasów. W ostatnim roku bawołnianym t. zn. 
od ł sierpnia 1938 r. do 31 'ipca 1929 r ^poży• 
cie światowe bawełny wszelkich gatunków wy . 
niosło 25.882.000 bel (w roku poprzednim 
25.540.000 bel). Spożycia bawełny amerykań
skie! wyniosło 15.076,000 bel, indyjskiej — 
5,178,000 bal, egipskie! — 989.000 bel. Charak
terystyczny jest wzrost spożycia bawełny in
dyjskiej 655.000 bel i zmniejszenie się 1 pożycia 
bawełny amerykańskiej o 331,000 bel. Zapasy 

światowe bawełny wszelkich gatunków wyno
siły w d. 1 iierpnia 1929 r. 4,863,000 bel [W ro. 
ku poprzednim — 4,787,0001, z czego bawełny 
amerykańskiej 2.129,000 bal (w roku poprzed
nim — 2,112.000 bel). Te starannla ze wszyst
kich przerabiających bawełnę krajów zebrane 
cyfry wykazują, że światowe spożycia ba wolny 
oraz zapasy zmieniły się w porównaniu z ro
kiem ubiegłym bardzo nieznacznie. Godnym swa 
gi jest również fakt, ta przewyżk* zapasów 
starych zbiorów pozostała na nowy rok baweł
niany utrzymała się w porównaniu z rokiem 
ubiegłym na tej samej wysokości, 

Wiadomości o stanie zbiorów egipskich są 
nader pomyślne. Spodziewane są wyniki zada
walające zarówno pod względem ilościowym 
jak też i jakościowym. Rozwój ean bawełny 
egipskiej naogół kształtowa! się podobnie jak 
na rynkach amerykańskich. Wysokowartościo-
we gatunki Sakellaridia notowane były (bco 
Liverpool) w d. 29 czerwca — 16,15; w dn. 
26 lipca — 17.05; w d. 9 sierpnia — 17,60 a 
w d. 13 września — 17,65 pensa za funt an< 
gielski. 

Również z Indji wschodnich nadchodzą po
myślne wiadomości; spodziewane są zbiory nie 
co wyższe aniżeli w roku ubiegłym. Sprzyja
łoby to dalszemu — skonstatowanemu już w 
ubiegłym roku — uprzywilejowaniu bawełny ID 
dyjsklej dzięki pomyślnemu parytetowi w sto-
sumku do włókna amerykańskiego. Bawełna in
dyjska kosztowała loco Liverpool 33 lipca — 
8,85; 20 sierpnia —• 8,65: 10 wrze.tnia — 8.70 
pensa p lb. 

G I E Ł D Y . 

Giełdy zbożowe 
Poznań, 24 września, 

Ceny bez zmian 
Warszawa, 24 września, 

tyto 24.50—24.73, pszenica nowa 39.00— 
40-00. jęczmień browarniany 28.00—29.00. Jęcz
mień na kasze 25-00—25.50, owies Jednolity 
24.00—25.00, rzepak 67.00—70.00, mąka pszen
na 0000 65 proc 66.00—70.00, mąka pszenna lu
ksusowa 77.00—82.00. mąka żytnia 70 proc 
39.00-40.00, otręby żytnie 15.00-16-00, otręby 
pszenne szale 21.00—2200. otręby pszenne den 
kle 18-00—19.00, kuchy lniane 44.00-46-00, ku
chu rzepakowe 32,00—33.00. 

Lwów, 24 września. 
Ceny bez zmiany. 
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D Z I E C I O M 
DO 

SZKOŁY 
NA 

SPACER 
NA 

WYPOCZYNEK 

I R Y S Y 
G. G. LARDELLI 

CZEKOLADOWE 
I 

ŚMIETANKOWE 
ZŁOTYCH 5»—~ KILOORAW 

mad. 
•J. P O L A K 

Choroby wewnętrzne i atlerglczna 

(ASTM. Bokfziwka. AIITELP, TNALPL 
ul. 6-go Sierpnia ZZ 

fr. I piętro, 
tel 64-21. przyjmuje od 9—12 i od 8—9 w. 

URZĘDOWA CEDUŁA GIEŁDY WALUTOWE.l 
a dnia 30 września 1929 r. 

TRANZAKCJE. 
Belgja 123,97- Londyn 43,24 1/4 Nowy Jork 

8,90. Paryż 34.91. Praga 26,41 1/4. Szwajcaria 
171*2; Wiedeń 125,40; Włochy 46,67. Berlin 
212,39 

NOTOWANIA BAWEŁNY. 
Liverpool, 23 września. Bawełna amerykań

sku, zamknięcie: styczeń 9.91, luty 9.93, marzec 
9.98, kwiecień 9.99, maj 10,03, czerwiec 10.02, l i 
piec 10.02, sierpień 9,97, wrzesień 9.87, paździer
nik 9.86, listopad 9-86, grudzień 9.91, loco 1024- | 

Liverpool, 23 września, Bawełna egipska, zam 

Lekarz-dentysta 

Horow.cz 
PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY ZASTAWNE lUnięcio: Styczeń 15.95, marzec 16.16, maj 16.42, 

Pożyczka inwestycyjna 119,75. Dolarówka 
6225 61,75. Pożyczka konwersyjna 49,50 49,75. 
Kolejowa 102.50. 8-proc. Banku Gosp Krajowego 
94. 7-proc. Banku Gosp. Krajowego 83,25. 4 i pół 
proc listy zastawne ziemskie zł 49 49,25. 4 i pół 
proc. listy zastawne ra. Warszawy zł 47. 8-proc 
listy zastawne m Warszawy 67,25 67,50. 10 proc 
miasta Siedlec 66,75 67. 

„ , , . : , „ AKCIE. 
Polski 170 168, Elektryczność 55- Nobel 13,50. 

RudakJ 32,50 33,50. Zieleniewski 82. Zachodni 70. 
Firiey 51. Norblin 108 106. Starachowice 26.25. 

Upiec 16.44, październik 15,70, loco 16.70. 
Aleksandria, 23 września. Bawełna egipsko, 

zamknięcie: Sakcllaridis: Styczeń 32,39, marzec 
marzec 32,87, maj 33.10, listopad 31-90, 

Ashmounl: luty 21.10, kwiecień 21,58, czer
wiec 21,96, październik 20.23, grudzień 20.67. 

Nowy Jork, 23 września. Bawełna amerykan-
sa, zamknięcie: Wrzesień 18.18, październik 18-17 
listopad 18.42, loco 18,40. 

Kontrakty południowe: Styczeń 18.59, luty 
1S.71, marzec 18.84 — 18.86. kwiecień 18.96, ma} 
19,06 — 19,10, czerwiec 19.07. lipiec 19.06. par-

Cegielniana 2 5 , I p. 
Ordynuje w godz. 9—1. 

fr. 

dziernik 18.22 — 18.23, listopad 18,42, grudzień 
18.60 — 18,61. 

Nowy Orleane, 23 września. Bawełna amery
kańska, zamknięcie: Styczeń 18,50 — 18-52, ma
rzec 18.74 — 18.75. maj 18.89 — 1S.90. lipiec 
18*8, październik 1$<3, grudzień 18.43 •-• 18.45. 
loco 18.06-

http://Horow.cz
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Sala koncertów: ALFRED STRAUCH 
Teł. 13-84 

S a l a F i l h a r m o n i i 

Niedziela, i™ "RY-JS 
4-ty KONCERT MISTRZOWSKI 
KWINTET INSTRUMENTALNY 

HOLENDERSKI 
MET H O L L A N D S C M I N S T R U M E N T A AL 

K W I N T E T ) 
FLETi WIM Tan HOEK 
HARFAi R. SPIER 
SKRZYPCEs F. ZEPPARONI 
ALTóWKAi HUIB van de BURG 
WIOLONCZELA: Co van de BEEK 

tir nn ram* RA ME AU: J. P.iPieces de Coneert. 
"lUyialll. trio ne flet. wiolonczele 1 barie MO
ZART W. A.: Kwartet d-dur na skrzypce, altów
kę, wiolonczelę I flet. ROPARTZi J. G. ^relude. 
Marinę et Cbansons. Kwintet. JONGEN Josepb: 
QuintetŁ 

25.1X 

Mety nabywać można w kasie Filharmonii co-
1'icnnie od g. 10.30 rano do g. 2 po pot. orać 

od codz. 4 do 7 wlecz. 

I . z . o . 
Otwarte) o d 2 6 wrześn ia 

!-szy KOMPLET FREBLOWSKI W JĘZYKU 
HEBRAJSKIM 

dla dzieci od 3—6 lat Narutowicza 31, I p. front 

frowadzi p. Lasmanowa 
FREBLOWSKI W JĘZYKU 

HEBRAJSKIM 
dla dzieci od 3—6 lat Zakatna 40, lip. Iront 

Srowadzi p. Wcłdenield. 
> |ec la o d 0—1 p p . 

Zgłosz. przyjmuje: p. D-rowa Braudowa, 
Gdańska 46. i p. D-rowa Spektorowa, Piotrków 
ska 107. 

W . I . Z . O . 
w swoim nowvm lokalu P r z e j a z d 2 . I p. fr. wei-
ście przez chłodnie włoska o t w i e r a b iuro łn-
formac| • dla m a t e k ponzukuląeycb: wychowaw-
czynie, nauczycieli, korepetytorów, szkoły i kom
plety freblowskie w języku hebrai«kim i polskim. 

B iuro czynna o d 6 - 7 coda. 
Jednnczeinie uprasza sie nauczycieli, freblank! kom
pletów hebrajskich i polsk!ch o podanie swoich 

adresów w celu skoordynowania pracy. 
!»•<»*>• ttoeaotso 

Podaje się do wiadomości, te 
BOJKOT posad nauczycielskich 
(z posadą dyrektora włącznie) w g m-
n a z t u m T . w. Szerzenia Oświa
ty wśród żydów w Łodzi przy 
ul . Pomorskie! 4 8 , jak również 
osób w ternie gimnazjum zatrudnionych, 
trwa. 

Ostrzega siej przed obej
mowaniem posad w t e m gim
nazjum. 

Z a r z ą d G ł ó w n y 
Z w i ą z k u Z a w o d o w e g o Nauczyciel i 
Żydowskich S c f ó t S r e d n . w Polace 

Syndycy tymczasowi masy upadłości Abra-
na Żanda wzywają wierzycieli upadłego do sta 
.vienia się osobiście lub przez pelnomlcników w 
terminie do 27 września 1929 r . w kancelarii 
adwokata Alfreda Vogia. Łódź, ul. Kilińskiego 
Nr. 13. celem oświadczenia z jakiego tytułu i 
jakiej sumy są wierzycielami t celem złożenia 
im tytułów swych wierzytelności. 

Sprawdzenie wierzytelności odbędzie sie 
dnia 28 września 1929 r. w kancelarii Sadu 
Okręgowego. Wydział Handlowy, w Łodzi przy 
ul. St. Żeromskiego Nr., 115 o godzinie I2-ej. 

1929 Str. U 

Nowość podnieca 
nietylko umysły 
leer i podniebienia. Znakomite 
śledzie norwegskie (Kippered 
Herrtngs) są poządanem uroz
maiceniem codziennych potraw. 
Podane do śniadania, obiadu 
lab kolacji podniecają apetyt, 
zaspakajają wybredne wymaga
nia a nie nadwerężają domo
wego budżetu. Wystarczy raz 
skosztować, by zasmakować w 
tym przysmaku północy niedoś
cignionym w jakości i sposobie 

przyprawienia. 

•Helska 

jut d o w y d z i e r ż a w i e n i a 
Urządzenie fabryczne, cały 
tabor wywozowy, różne szo
py i biura są gotowe, prze

twórnia w ruchu. 
'Oferty ood .4208" do Reklamy 
Polskiej Poznań, Aleje Marcin
kowskiego 6. 

Sklepiona 
REMIZA 

nadająca się na skład przy ulicy 
Zielonej 9 

d o w y n a j ę c i a . 
Wiadomość telefon 65-13. 

CXXXXXXXX'CGOCXXXXX»O000O 4 

U w a d z e S z * P a n ! 
Nowootworzony sKtad futer i konfekcji damskie) p.f. 

Rapuch i Micenmachsr 
Ł ó d ź P i o t r k o w s k a 24, te l . 7 7 - 6 9 . 

Poleca Sz. Klijenteli najnowsze modele płaszczy 
I fu ter d a m s k i c h i męskich oraz wielki wybór no

wości sezonowych w skórkach i błamach. 
UWAGA: Wykonanie p ierwszorzędne. Ceny przy

stępne I na dogodnych warunkach. 
P.P. urzędnikom jaknajdalej <dące ustępstwa i dogodne warunki 

OOOGooex}Dcxxxxxxxxxxxxxx? -c„ V > C ; I : S I X X X X J C X X K X J O C X X X » 

Choroby kobiece 
dróg moczo

wych. 
Przyjmuje od 
3—7 po poł. 

Dr. med. 

specja l is ta cho 
rób skórnych 
wenerycznych 
i mocioplciowych 
ul. Andrzeja 5 

TeL 59-40 
Przyjmuje od 8—11 

i od 3—9. 
w niedziele i swlęla 

od 9 - 1 
Oddzielna poese 

kalnia dla pań 

SZTUKA l l l i i W A 
1.i. RRHARGOT", w o t , j r x o T 8 4 

Do cteKorcnciń wnę.rz 
K I L I M Y od zł 35 za m. Ww. 

| N A R Z U T Y , D Y W A N Y , M A K A T Y . 
P O O U S Z K l od sł. 4 90 do 1 5 0 zt. 

L A L K I , F £ 1 Y S Z £ do aut. 
Przy większych zakupach przyjmuje elę weksle kupieckie. 

Ł 
Doktór 

mk^mmkwm P r z e d s z k o l e 

„DOM DZIECIĘCY" 

»pecie lisia eborób 
skórnych, wenerycz 
nych i moczoptcio

wych 
o r z e p r o w a d s l f 

a is na ul. 
9 o t r k o w « k « 7 0 

(róg Traugutta), 
tal. 81-83 

•'rzyimuie od 8.30 
do 10,30 rano, od 1 
Jo 2.30 pp., od 6 
do 8.30 w., w nie* 

dziale i święta 
od 10 do Lei 

O g ł o s z e n i e . 
Sąd Okręgowy w Łodzi wyrokiem s 

dnia 20 września 1929 r. zaocznie po
stanowił: l) ogłosić upadłość Herszo-
wl Mlynaszewsklemu w Bj^czJtiach. 
ul. Sw. Anny Nr- 1, 2) chwilę otwar-
.cia upadłości oznaczyć na dzień 1-go 
lipca 1929 r.. 3) zamianować Sędzią 

(Komisarzem Sędziego Handlowego Pa 
iwła Szulca, 4) zamianować kuratorem 
upadłości a. adw. Józefa Pinesą. 5) 
'osadzić upadłego w areszdc dla dłuż
ników, 6) nakazać opieczętowanie kan 
toru. składów, kasy, zbioru dokumen
tów, rejestrów, papierów, ruchomości 
1 rzeczy upadłego. 
Za zgodność kurator masy upadłość* 

a. adw. JAZEF PINES, 
ul. Wschodnia 23. 

Na mocy art. 476 I 478 K. H. wzy
wam wierzycieli powyższej upadłości, 
abv w dniu 4 października 1929 r. o 
godz. U (rano) stawili sie w Sadzie 
Okręgowym w Łodzi w Wydziale 
Handlowym przy ul. Żeromskiego 
Nr. 115, pokój Nr. 64 osobiście łub 
przez pełnomocnika z dowodami u-
sprawiedliwlalącemi Ich wierzytelno
ści, w celu wysłuchania sprawozda
nia kuratora masy i wyboru kandyda
tów na syndyków tymczasowych. 

Sędzia Komisarz PAWEŁ SZULC. 
Łódź, dnia 24 września 1929 r. 

pod kierownictwem W . K a p l a i t 
Wólczańska 2 3 (parter ) te l . 14-27. 

Zapisy dzieci od lat 3-ch codziennie. Zajęcia przed i po południu. 

% 

W 

§
• O a ł o t z e n l e * 

Syndyk tymczasowy upadłośd Leona Hoher-
mana zawiadamia, że decyzją Sądu Okręgowe-

• - . go Wydziału Handlowego w Łodzi z dnia 20 
września 1929 r. wyznaczony zosta! dodatko-

• U wy termin do sprawdzania wierzytelności na 
i i dzień 4 października 1929 r. 

Wicrzydele, którzy w powyższym terml-
%\ nie wierzytelności swoich nie sprawdzą, po-
f-2 dlcgać beda skutkom w art. 513 i 513 K. H-
gTl przewidzianym. 
|,y Sprawdzenie wierzytelnośd odbędzie się w 
r j dniu 4 października 1929 r. o godz. 12 w Wy-
j j 1 dziale Handlowym Sadu Okręgowego w Łodzi. 
IM Syndyk tymczasowy masy upadłości Leona 

Hohermana 
K I .IÓZEP FAJNBERO. sol. adwok. 
M ul- Prez. Narutowicza 36, teł. 31.02. 

inż. elektro-mechanik 
Z 10-!etnią praktyka, wybitna siła fachowa I 

iandlowa poszukuje odpowiedniej posady *' 
:harakterze kierownika w większym przedsię
biorstwie techniczno - handlowym w Łodzi lul 
Warszawie, pierwszorzędne referencje na za 
danie. Oferty sub: „Inżynier" do administracj. 
„Republiki"-

m 
B 

Codziennie iw ie iy ^ b m m % 

K E F I R 1 
W poza własnościami Ieczn'czemi. dla osób zdrowych proste 9 

z lodu na drugie śniadanie i podwieczorek. Tejże firmy zna- W 
Ęj^ komitą śmietankę sterylizowaną poleca jedyny w Łodzi ^ 
f Z a k ł a d K e f i r o w y V 

v I Ł . S I G A L I N A m t m 6 . 
Dr. med. D o k t ó r 

J. Sadok erski 
stomatolog 

chirurgja szczęk, lamy u a t n e j 
p lastyka , 

regulacla z ę b ó w , 
rcn tgenod lagnoatyka 

ordynu |e o—7 
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T e l . 2 7 - 8 8 . 

KŁODA 
Inteligentna panna ze znajomością bu-
uhalterjl ! pisania na maszynie zmieni 
posadę. Na żądanie przedstawi pierw
szorzędne referencje. Oferty sub: ..Od
powiedzialna". 

P. Klinger 
powrócił. 

r>borobv weneryczne, skórne I włosów 
ANUKZh.lA 2. TEL 32-28. 

Leczenie lamoa kwarcowa, analizy 
krwi i wydzielin Przylmuje codziennie 

od 11 — 1 i od 6—8 w. w niedziele i 
święta od 10 do 12. Oddzielna pocze
kalnia dla oań. 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) 

DR. MED. 

D z i e l n a 9 . 
Specjalista chorób 

skórnych, wenerycz' 
nych i moczoplciow 
Przyim. od 8-10 i 5-8 

Leczenie lampą 
kwarcową. Oddziel
na poczekalnia dla 

Pań. 

DR. 
S D a f y n z r 

UROLOG 
choroby nerek pę
cherza i dróg mo

czowych, 
powróc i ł . 

P i ramowicza 2 , 
(daw. Olglńska) 

tel. 48-95. 
Godziny przyjęć od 
I 9 - 1 0 i od 6 - 8 

DR. 

RRPEPORT 
U r o l o g 

Choroby narck. pę
cherza i dróg mo-

czowYcn 
ol. Pm. liarulowicił U 
(Dzielna) tel. 44-10 
Przyjmuje od 1—2 
I i 4—8 

UWAGA 
Cala Europę otrzymasz na naszym 
aparacie 5 lampowym 

BEZ ŻADNEJ ANTENY 
zewnętrznej I ramowej. Wystarczy 
tylko przyłączyć aparat do baterii. Na 
żądanie klijęntów ustawiamy aparat 

na próbę bezpłatnie. 
POLSKIE RADIO 

In*. KRZYŻANOWSKI I S-ka. 
uL Andrzeja Nr. 4. 

Dwie cukiernie 
do sprzedan ia 

20 lat Istniejąca firma, w najruehllw-
szych punktach, pracownia zmediinl-
zov/ana. maszyny najnowszej konstruk 
cii do wyrobu czekobdy i cjkrów 
Wiadomość: Zgierska 29 Cukiernia od 
Z 8 do 11 rano. Zgłaszać się megą 
tylko poważni reflektanci. 

worowadłony u klijenteli oraii«'.y ro1-
cz\sznKTeJ potrzebny. 
Cierty z podaniem wymagincj uentjl 

skierować sub: ,Ł. M.". 

Zdolny agent 
do sprzedania torebek maszynowych 
może sie zgłosić do składu mat. pism 
Zielona 15. 

I W I L L A 
kilkupokojowa pod Łaskiem z lasem 
sosnowym do sprzedania. Komunika
cja bardzo dobra. Potrzebna wpłata 
10.000 zł. Zgłoszenia do „Republiki*4 

pod „Słoneczna willa". 

3 W Z g l . 4 - p O K O i O W e q O moskiewskiegokon-
, , . . sarwatonum. udzie. 

z wygodami w centrum miasta, i B lekcji gry forte-
w przyzwoitym domu p o s t u k u j ę pianowej. 
Oferly pod „Czleropokojowe" do ^„flT-t"!? 7 2 

„Re rubliki-. I 

m u t 'ury, 
sz i i e l e , 

teczk i , 
o b u w i e 

IH-cie wejście I-sze piętro. 
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Dziś wielka premiera! ^ i i i Dz!ś wielka premiera! 

W e d ł u g s z t u k i t e a t r a l n e j 

P R O C E S M A R Y D O U G A M 
W rol i g ł ó w n e j : czaru jąca 

ALICE WH1TE 
W i e w a o r k i e s t r a symfon iczna pod d y r e k c j ą A. Czudnowsk lego . 

Początek przedstawień o godzinie 4.30 po południu, w soboty i niedziele o godzinie 12 w południe. Ceny miejsc normalne. 

Ogłoszenia 
drobne. 

SKLEP z przylegającym dużym poko-'POKÓ.I z niekrępującem weiściem po
jem i kuchnią oraz budką na sktad we-'szuklwany przez dwucli mtodych lu-
gla przy ul. Nawrot 29 do sprzedania, dzi. Oferty sub .,R. R." 
Wiadomość na miejscu. 25 

1 
K u p n o i s p r z e d a ż 

NA RATY! Tanlol Najdłuższe terminy! 
Towary manufakturowe, galanteryjue. 
obuwie, białe towary, firanki, kapy. 
kołdry, bielizna męska i damska pole
ca ..Kredyt". Nawrot 15. Uwaga 1-e 
piętro, front. 25 

.POKÓJ umeblowany do odnajęcia dla 
ZEGAR szafkowy w bardzo dobrym 1-ej lub 2-ch osób. Kamienna 22 m. 4-
stanie i maszyna do szyda do sprze-| 
dania. Sienkiewicza 37, m. 38. 24 POKÓJ słoneczny umeblowany fron-

,towy do wynajęcia Wólczańska 4 m. 2 
• • • » * i o d 2 — 4 1 9—10 i-

fNTELIGENTNY szofer - mechanik, ka 
waler, z długoletnią praktyką wojsko
wą, pierwszorzędnymi referencjami po 
szuliuje posady. Tel. 15-27. 

POTRZEBNA zdolna, samodzielna pan 
na do pracowni kapeluszy. Sienkiewi
cza 52, m. 2. 

Loka le 

LOKAL handlowy dwuohpokojowy w 
śródmieściu do oddania. Wiadomość: 
Wólczańska 98, m. 14 od 5—8. 25 

DO SPRZEDANIA zaraz willa 1 pic 
trowa, nowa murowana, 40 pokoi, kom 
piętnie urządzonych, z komfortem, w 
nałpleko. położeniu Rabki tuż przy 
lesie, blisko Zakładu kąpielowego. — 
Wszelkich wyjaśnień udziela kancela 
nja D-ra Ferdynanda Kelnera, adwo> 
kata w Rabce Zdroju. 29 

POSZUKUJE pokoju frontowego ład-
nie umeblowanego z wygodami i tele
fonom w centrum miasta. Of. sub: 
„Cudzoziemiec". .25 

SAMOTNA (izr.) posiadająca uraebl: 
mieszkanie (tel., łazienka) poszukuje 
inteligentnej współlokatorki (ew. z 
dzieckiem). 6-go Sierpnia 32 ni. 26. 29 

WYKWALIFIKOWANA wyehowawczy-
;ni z pierwszorzędnemi referencjami, 
poszukuje kondycji na kilka godzin 
dziennie. Zawadza 33 ra. 8 26 

DWUOKIENNY umeblowany słoneczny 
pokój (może być dla małżeństwa) Piotr
kowska 192 m. 6- . — 

POTRZEBNA zdolna podręczna do szy
cia i uczenica. Piotrkowska 118 m. 34. 

ELEKTROMONTERZY mogą się zgło-
sić Młynarska 47, Marczak. 

2 POKOJE z kuchnią przedpokój do 
odstąpienia niedrogo, ul. Wólczańska1 

43. lewa oficyna, parter. ' 25 

ODDAM duży pokój z fortepianem 
(śródmieście) dla kompletów rytmiki i 
plastyki lub freblowsklch. Oferty „Sa
lon" 27 

NR 

POKÓJ ładnie umeblowany dla iedne 
go ewentualnie dwuch panów do wy-

. najęcia, Zawadzka 5o/8. 25 
ŁÓŻECZKO dziecinne z siatką, prawie -

'POTRZEBNI agenci branży samocho
dowej Zgłoszenia Gdańska 61 m. 2. ed 
1 — 2 pp. 

KAWALER poszukuje pokoju umeblo
wanego przy intcl. izr. rodzinie. Dzwo
nić 38-81. 

MIESZKANIA do wynajęcia, róg Naru 
towlcza 1 ZagajnikoweJ. \ 

POTRZEBNI inkasenci (bkl). Zgłaszać 
sie Ochrona Kobiet od g. 10—1 przed 
pol. 1 4—6 po pol. Zielona 11 29 

STOLARZE potrzebni do stolarni Ro-
kicirtska 31. 26 

nowe sprzedam. Żeromskiego ^ m. 9 Ł A D N Y l r o n t o w y pokój umeblowany MjgsZKANIA, 1 pokój z kuchnią. 2 
25 „ , . _ _ . . w centrum miasta solidnemu panu C " £ ° * * C C H N L A l 3 nokoie 1 kuchnia zkte 

SKLEP z urządzeniem na P i o t r k ó w - A 0 W ynaieda. Wiadomość: H. J E \ K U , C N N , ^ 1 3 X>o\Q)t z Kucnntąz KIE MERSZA^ERONISKIEKO yi 

U- <K> « t a . » I n l e t o S o #sm_ 2 * POKOJU » O T ™ ? l c | , ™ * L ™ » e „ p o K 0 J JJ K L ! C L I N T , . , W Y T O U « . 4 B L T ! » I » B ™ ~ ; A W . ^ W Z i PATEFON TORENSA NOWY 2-U SPRĘŻY- ^jg***™ ^W^taS. T R O J A M O D O S T Ą P I E N I A . ZIELONA 57, P ^ J R O N T . m 1. tylko miedzy GOD. dozorca wskaże. 25 4—5 po poł. 25 nowy bardzo tanio do sprzedania. m\oie, bezdzietne małżeństwo. Oferty .. 
Wschodnia 16, m- 9. . 25 z podaniem(ceny do adm. „Republiki" D W A p o k o i e u m e b l o w a n e , pojedyncze CHŁOPIEC zaraz potrzebny Radwan 

KARAKUŁOWE palto damskie z kot- ^ ' I* nlckrcptijaccm wejściem od zaraz do.ska 2. fryzjer. Podstawczyńskl. 

LTNSTITUTRICE Francalse M-me E-
IJanlelewicz est de retour. Pomorska 
nr. 78 de midi A 2 h. 28 

PRZEDSZKOLE A. Oajst, Kamienna 2 
przyjmuje dzieci od 4 do 7 lat. Szkoła 
Przygotowawcza Koedukacyjna, od 7 
do 9 lat. 

SZUKAM osoby do wspólnego uzupeł 
nienia wiadomości stenograficznych 
pod kierunkiem profesora. Oferty sub: 
„Szybkość". 25 

FRANCUSKIEGO udzielam: konwer
sacja, literatura, matura. Sienkiewicza 
52 m. 36| 4—6 p. p. 26 

HEBRAJSKIEGO udziela b nauczy
ciel gimnazjum „Jabne". Namiot, Aleja 
I Maja 35. 29 

R o z m a i t e 
rxxxxxxxxxxxxxxxxrxx)oaor | 

. T ™ ^ n Z j ^ E J ^ S i " i f i 0 0 WYNAJĘCIA 2 ładnie umebl. f r o n wynajęc ia , Sienk.ewlcza 37.,M. 38. _ L G D O B Ł A C H ( Y W | E E N A 

S K l * Manteufcl. pokój 16, tę we pokoje, nadające sle na kanccla- ^ O M M M M M F T M ^ M a t g zyine roboty potrzebny. Wiadomość: 
Zachodnia 45. 26 r j c adwok., gab. dentyst. względnie ui. I liWólczańska 103. 25 

P o s a d y « — biuro ewentual. dla panów na prywat 
PIANINO Bltithnera w świetnym sta- n c mieszkanie, z telef. w śródmieściu. 1 
nie do sprzedania. Oferty pod „H. H." oferty sub: „I. H. 100". 25, I — — 9 S I M M T M M B STARSZY chłopiec uczciwy 1 zdolny 

na posyłki potrzebny. Zgłosić sie tyl-' 
,ko ze świadectwami, Gdańska 118, fa 

DOMY ! place za miastem do sprze- MIŁY pokoik do wynajęcia (dla Izr.), CHCESZ otrzymać posadę? Muswz bryka pończoch. 25 
dania oraz mieszkania w mieście. Oler Aleja Kościuszki 29, I, of.. I piętro, ukończyć kursy fachowe, koresponoen — -
ty sub ,,F. 17" do administracji. mleszk. 7. 25 cyjue m^?* J?kv}?^^J^!^^cwPfP^ poszukuje posady. 
— : szawa, Źórawla 421. Kursy wyuczają oferty pod „Manlcurzystka" do ..Repu 
SKLEP w śródmieściu z przyległymi RJO WYNAJĘCIA 2 dutff pokoje fron- listownie: buchalter"! rachunkowość. t>lHci". ; , 25 
trzema pokojami i kuchnią do odstąpię- t 0 w e umeblowane lub pojedynczo nie- kupieckiej, korespondencji handlowej, 
nla zaraz, Oferty do Republiki „śród-krepujące wejście, Andrzeja nr. 48/10 .stenografii, nauki handlu, prawa. kał!- SAMODZIELNA biuralistka, biegła ma 
mieście".. 26 : grafjl. pisania na maszynach, towaro- S Z y n istka poszukuje zajęcia na godzl-
- . -' — 1 POKÓJ słoneczny frontowy umeblowa znawstwa, angielskiego francuskiegj, n y wieczorowe, ewent. nocne w fabry 
PIEKARNIA koncesfowana w śród- n y nlekręp. do wynajęcia, Nawrot ^„niemieckiego, pisowni oraz gramatyki c c l u l l t p , 0 fe r tv sub: „Konieczność* 

POSZUKUJE wspólnika z 10 000 ri. 
do 15.000 zł. do interesu wszelkiego 
rodzaiu towaru na wypłat. Oferty w 
„Republice" pod .JE. M." 25 

POSZUKUJE młodej sympatycznej 
wspólniczki lub wspólnika z małą go
tówką do założenia biura handlowego 
żadne ryzyko. Of. „Dobra egzystencja' 

CHOROBY serca, Basedow, astma. Sa 
natorlum ..Salus" d-ra Kupczyka, Kra
ków Szujskiego; 31 

BYŁY fabrykant fortepianów poszuku
je spólnika, lub spólnicrki do założenia 
fabryki fortepianów w Łodzi. Oferty 
do adm, Republiki pod „Nr. 2529" 

UPRASZA się Sz.r.łodzieia, który ml 
skradł w dniu 24/9 w kasie skarbowej 
torebkę o zwrot dowodu osobistego, 
fotografii, weksli 1 innych drobnostek. 
Pieniądze może zatrzymać. H. Kuligo-
wska, 6-go Sierpnia 18. 

mieściu dobrze prosperująca w pełnym|mleszk. 5 
biegu z powodu wyjazdu do sprzeda-
ala. Wiadomość Wysoka 46. Dominiak. 

28 

KOCIOŁ parowy 10 m. 10 atm. oraz kil
ka mnych I lokomobll. Petersburska 11 
Rydzewski. 27 

PIANINO mało używane czarne krzy
żowe jak nowe za przystępną cenę 
sprzedam ul, Św. Anny 20 m. 6 I I piętro 

25 

POKOJE pojedyncze od zaraz do wy
najęcia wprost od gospodarza, Naruto 
wiozą 23. 25 

polskiej. Po ukończeniu 
Żądajcie prospektów. 

BIŻŁJTFRIF kuoiile Pełna wartość 
płace Solidne traktowanie ..Predosa" 
Piotrkowska 123. w podwórzu. 

POKÓJ umeblowany słoneczny, przy 
rodzinie ZATAZ do oddania, Al. 1-go 
Maja 19, m. 35. 25 

INTELIGENTNA panienka przyjezdna, 
poszukuje posady do pomocy pani do
mu- Zna się na kuchni, szycia 1 robo
tach ręoznych- Oferty sub: „Chrześci
jański dom" do „Republiki". 25 

PRZYJMĘ Pana na mleszikanie przy 
rodzinie. Zielona 46. front 2 piętro 
micszik- 11- 1 

CHŁOPCY potrzebni do praktyki do 
fryzjera. KoszaTy 4 pułku, Plac Hal 
lera. 24 

3 POKOJE z kuchnia, telefonem, fron 
towe, słoneczne, skromnie umeblowa 
ne odnajme na rok- 250 zł. miesiecz 

BIŻUTERIA. zecarH na ratv. cenv en'nle; ewentualnie sprzedam. Ofertyj 
tówkowe ..Predosa". Piotrkowska 123,..Nowa" w „Republice" 
w podwórzu. 

iDUŹY ładny frontowy pokój z oddziel 
OKAZYJNIE do sprzedania różne użv- n Y m wejściem na parterze nadaje cię na 
wane meble w dnbrvm stanie. Obej- biuro do wynajęcia od 1 października. 
rzeć można cod/iennie od godz. 8—9 Al- Kościuszki Nr. 27 m. 2 
I pół rano i od 2.3o do 4-ej PN południu ' ~ 
wieczorem od 8—10. Kilińskiego 125. DO WYNAJĘCIA 2 pokoje razem lub 
m. 31 Potok. 25 pojedyńrto, Narutowicza 49. Wiado-

~ — mość Pomorska 78. Zonenbcrg od 2—4 
MEBLE klubowe tanio sprzedam. Wla- P- P- 26 
domo<ć: T. Pot;:, Sienkiewicza 35. 25 • 

świadectwu. 
29 

POTRZEBNE cliemiczarkl do pralni 
ul. Lutomierska 9̂  26 

PANNA inteligentna poszukuje posady 
do dzieci. Łask. zgłoszenia pod „Inte
ligentna" do ..Republiki" 35 

WYKWALIFIKOWANA cerowaczka -
nuperkn przyjmie robot* do domu. Na 
żądanie referende, Wolf, 6-go Sierp
nia 33. 25 

INTELIGENTNA panna z kilkuletnia 
praktyką i dobrenii świadectwami po-
sntkujp posady do dzieci na przychn 
dnie. Oferty pod ..Panna". 25 

l^auka i w y c h o w a n i e 

KOMFORTOWE mieszkanie 4-r- poko
jowe dc wynajęcia. Telefon 41 5j. 24 

I Z a g u b i o n e d o k u m . J 

SKRADZIONO weksli in blanco na su
mę zł, 1000, podpis Heleny Kuligowskiej 
Weksle te unieważn'am. Helena KttU-
gowska 6-go Sierpnia 18. 

MADEMOISELLE Marie enseigne an-
glais, francais est allemand, Traugutta 
nr. 2. I etg. 30 

ŁACINA. Latynlsta rutynowany z dłu
goletnią praktyką, student uniwersyte
tu, udziela ułatwiona metodą lekcy) po 
jedyńczych i w grupach. Przygotowu
je do matury najbardziej zaniedbanych. 
Oferty sub „A. B. C " 25 

HEBRAJSKIEGO udziela oraz przygo
towuje do konfirmacji dyplomowany 
nauczyciel szkół państwowych, Tenen-
baum. Piotrkowska 128. 29 

ETHEL A&zpis wznowiła lekcje języ
ków obcych. Angielski, francuski, nie
miecki. Konwersacja, Teorja. Litera
tura. Zgłoszenia: Sienkiewicza 37. 
m. 17 od 2—4 | od 7—9. 25 

FELIKS Gaworski zara, Przędzalnlana 
17 zagubił ksiaieczkę wojskową wyda
ną przez P.K.U. łódź 

ZAGINĘŁA legitymacja Henryka Kar-
tasińskiego st. przodownika P. P. wy
dana przez Knmendę Wojewódzka PP. 
w Łodzi za Nr. 90. Łaskawy znalazca 
złoży w IX komisariacie PP. w Łodzi 
(Widzew). 

WŁADEREK Marla, Wapienna 14, g u 
biła legitympi-fo ranomogową Nr. 38250 
wyd. przez P.U.P.P, 

ARON Berek Frysz. Kilińskiego 
nr. 61. zeublł książeczkę wojskowa, 
paszport rosylski i fotografje. 25 

ZAGINAŁ kwit Banku Spółek Zarob
kowych Nr. 12625 z d. 2. 8. 1929 na su 
mę zł. 124.— na nazw. Joskowicz. Sion 
kiewicza U _ 25 

Wydawca: Władysław Polak. Redaktor odpow.: Wacław Smólski. W drukami „Republiki" sp. z ojjr. odp. Piotrkowska 49 i 


